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Wiedeń <ĄW)- Wa'ki ipo«a*^iisŁ6w z so 
•Łśdtomi mybwrwfe tu co«tf szersze tozttfa  
/y, W sdbośil wfccsofMii w didelnicy 51 iIL 
przyszło do krwawych zajść ulczuych, w fet® 
łych brafo udział widie o t-ób. Padały rówtu&ż. 
ódrzsily rewolwerowe. w,|-*a5t*ęp^wto p&ego 
fcdsst rofeołailk zabiły. dwu ciężko radnych, 
'ZsC§o’c  (o wywdM o wielką; sm sacyę. Nie­
któro psina bardzo ostro ataku® rs&d, zarzu 
■ćaj ĉ mu symp&iye ntomroSiśfdyczrso, oraz 
jnonajchisiów, że zamk-rzaj^ «  wzór rnołtar 
•elustbw itiarińflifcteh terorjrzować iutfci&ść. 
Prezydent połicyi wydać ras w tych d<n ach 
odezwę do lutJfeaścL wzywarsicą, walczące 
'sftromiotwa do uspokojenia i zasrasełania 
aktów taro i u. PoSicya aresztowała 10 uęróstni 
‘ków- z sobotiikii tnattłlestacji ntonarcłristycz- 
frseti Jeden z #&sz!few&r>ych,, urzędnik pocaiO 
wy, rwz5"ziK»t sjśg, ża vr czasie sprzeczki z so 
syailisfcuni oddki kiika strzałów rewolwero­
wych W-' eefe ouMraszena przeciwników. 
Wzburzenie w kolach robotniczych rośaio. 

Brzywódca śbcyallstów’ Bauer ośwżadfczyl, 
ke socyalfSc* ws>i‘eiki zamach na rzc<y-po«|w» 
St? i klasę robirisiieaa krwawo odeprą.
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DR. L. BYK.

WYSTAWA MAKJANA RlIZAM&klŁGO.

W ystawa Marjana Ruzamskiego jest — 
.eżeli wolno mi s.ę wyrazić przenośnia — 
jakby artystycznym biklem wizytowym  
świeżo przybyłego ab Lwowa malarza i no w o  
mianowanego asystenta przy katedrze archi­
tektury na naszej PaMtecbnice. I już od pierw­
szego wy .stopu poznać można, że ten. który 
się nan. obecną 'wystawą przedstawia, posia­
da zarówno wysoką kułtiirę artystyczną, jak i 
smak estetyczny, a tym pierwszym wystę­
pom zdobyta soblo słusznie uznanie krytyki 
I pochwały publiczności. - ^
 ̂ Jakkolwiek to ostatnie nie zawsze jest 

riktzawoclnein kryterium, zwłaszcza w dziedzi 
nie sztuki, gdzie vox popu li nie koniecznie est 
jednoznaczne z vox Dei, czy ideę to jednak 
tym razem instynkt ogółu nie omyli! się Przy 
ezyni! się do tego bezsprzecznie wybitny 
smakf jaki okazat artysta w urządzeniu swej 
wystawy, wyrażający się w nmiejętnem piana 
wiem rozmieszczeniu utworów. Wrdać w  
tern celowe usiłowanie, stopniowego podniesie 
n a  wrażenia ontycznego a tem samem zwró­
cenia uwagi widzów w sposób dyskretny a 
jednak w rezultacie Jntenzywny na główne 
cechy talentu i twórczości artysty, to iast na 
walory kolorystyczne utworów; z drugiej stro 
ny, co za tem zresztą idizie — wylan a się 
pewna celowa dbałość o spotęgowanie oddzia 
ływama uczuciowego przez utwory na widza.
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według pow ieści 

N 0R 8E R IA  J  ACQUES‘A 

(Ciąg J s z y  r

Oto poprosił, aby zbadano pod ialcim nu- 
aereni i pod jakim adresem zapisano abonen- 
ą, nazwiskiem Poidrmger. zauważy! przy- 
em, że starsza biurałstka drgnęła zaniepo- 
tojona, noczemi opanowała się znowu. Po 
cliwiii odparta mu ostro, że w Monachium 
jest wiem Poldringerów, bez podania tedy 
dokładnego adresu i imienia- nic powiedzieć 
lie można.

Wenk zwrócił się do dyrektora:
—  Panie dyrektorze, bardzo mi przykro, 

ale, jestem zmuszony obie panie zaaresztować.
Staną! pomiędzy kob etami a aparatami.
— Proszę usiąść na rych krzesłach., aż 

przyjdą ajenci. Pani tu, a tamta pani tam!
Jedna z dziewczyn zbladła śmiertelnie, 

druga zaczerwieniła się i po chwili zaczęła 
płakać —

— To jes> naturalnie tytko formalność —  
rzekł Wenk — konieczna dla śledztwa. Mam 
nadzielę, że sprawa niebawem się wyjaśni.

Poczem zdzwoaiił dlo połcyi kryminalnej 
i zażądał tr2ve0.lt ur "ednłJćów.

Pokazuje też Puzamskf, jak w sposób logicz­
nie baidro prosty, można i należy podnosić 
oguńie wrażenie wysra wy.,

Ruzamski jest artystą, o którym powie­
dzieć już można, ż t  znalazł swój wyraz. A 
sktada się nań delikatny rysunek i szubiehty, 
na ogół cicpfy ton w jasnych zestroach bar­
wnych, przyczem wybitną rolę odgrywa 
Współdziałanie światła, jakby przesianego 
przez przejrzysty muślin czystej mgiy Ciche, 
świetlne akordy, ba cale syn lf on je daje Ru- 
zaniski w swych akwarelowych utworach, 
stanowiących artystyczny plon ostatnich 
kilku lat. —

M a" Ruzamski w tem ukochaniu światła 
i barw w stonowanych zestrojach wiele współ 
nego zc śp. Blockim (w utworach akwarelo 
wycli), z którym też kolego-wal w krakow­
skiej akademii. Oczywiśce nic ma tu mowy 
o jakiemś naśladownictwie. Podobieństwo wy 
nika fu raczej z analogicznych założeń psy­
chicznych, czy przesłanek psyehologiczno- 
uczuciowych, - i, co za tem idzie, z równote- 
gfych inklinacji artystycznych.

Jako symfonik kolorów o cichych, łagod­
nych akordach wnika Rirzamski swemi irtw-o 
rami głęboko w uczucie, bo też, jak wskaza­
liśmy1 z uczucia przewarl,ościowego na świa­
tło i barwy płynie tok? właśnie a nie inny spo 
sób wypowiedzenia się artystycznego. A sym­
bolika tych tonacji mówi wiele o  życiu \ve\v- 
nętrznem, duchowem artysty. To nie wirtuo- 
zostwo fceichrhcznc, to nie eksperyment, to 
szczery wyraz serdecznych wyczuć i osobiste 
go sposobu patrzenia na świat.

Stawiając tę próbę syntezy wrażenia ja­
kie czym 'twórczość R., zastrzedż się rnusi-

Dy rektor szukał w spisie nazwiska Pol- 
dringer Było ich bardzo w Mb, po największej 
części handlarzy. Jeden, bez żadnego bliższe­
go określenia, mieszka! na Xenienstrasse, dru 
gi zaś na Lud wigstrasse.

Biuralistki ocfpi uwadżono dc więzienia. 
Wenk poszedł na Ludwigstrasse. Był to dom 
czynszowy, Wenk zapamiętał sobie dokładnie 
otoczenie, oraz wnętrze domu, poczem udał 
się na Xe«iensrrasse.

Serce zabiło mu z wielkiego wrażema, 
kiedy na marmurowej tabliczce, przy wejściu 
umieszczonej, przeczytał:

-  DR. MiABUSE

“Aetoda psyofcopałoło giczna.

Odszżdł szybko', pochyliwszy głowę. 
Zdążył zapamiętać soire numery domów, po 
przeciwnej stronie. Na Xen:enstrasse zna do - 
wały się. tylko odosobnione wille.

Krew waliła mocno w skroniach, śpiew 
hucznego tryumfu brznóaf w duszy. Nareszcie 
nrat zbrodniarza! Nie! me miał go jeszcze. 
Znał go tylko!

Przed! jakim kol wiek rozstrzygającym kro 
kiem, postanowił udać się do Carozzy. Z w fo­
ka przez mą oznaczona minęła a to, co nowie 
dzień miała, mogło się w znacznym stopniu 
przyczynić, do szczęśliwego zakończenia trud 
r.ego dzieła. —

1* * •

Wczesnym rankiem tego samego dnia, 
kiedy dozorcy więzienia obchodzą po raz  
pierwszy oełe, rozwarły się drzwi celi Cp - 
rozzy, 'rstnc«wkp jeszcze spał*. K+oś *»ią

my. że czynimy to tylko na podstawie .nate  
ryalu, laki dajp obecna wystawa, na któn, 
skiadają się utwory w przeważnej części ak­
warelowe. Ruzamski jednak tylko z konfCCL 
ności — jak zresztą w'.-ększeść naszycłi arty- , 
stów w obecnej dobie — ogranicza się w. ostał 
nich czasach do akwareli. Aic obok akwareli - 
posługuje się on również i olejem. Utwmrów ofi 
jednak zbyt mało niestety na wystawie, by 
mogły wystarczyć do uzasadnienia syntezy, 
lub przynajmniej ogóin ejszych uwag. Nit? 
wąiprrny, że będzie jeszcze sposobność omó­
wienia i tej tkiedziny utworów Puzamskiego.

Na razie pozostaje jeszcze zwróć ć tylko 
uwagę na szereg rysunków wystawionych 
wśród których pierwsze mic scc zajmują stn- 
dya portretowa1;, zwłaszcza dwa studya gło­
wy prof. Zubrzyckiego, celujące silną cna- 
rakterystyką . indywidualnych cech zarówno 
pieicna fizycznego, jak i v/a;orc\v ciuchowych.

O dalszych aspiracyacb artystycznych  
Ru/.amskiego nafeoieu może śwto.dczy zoanie, 
które często powtarza, m za najlepszy 00 raz 
w sztuce uważa swój własny a to ten, które 
go jeszcze, tire namalował. Zdanie to n e nowe 
zresztą, maiące może u młodego artysty po 
zocy  zarozumiałości, może i powinno sk; 
stać hasłem i Dodżccm zarazem dła każdego 
. rtysty w kierun,kif doskonalenia s’ę. Zadowo- 
1 lenie bowiem z tego, co jest, mogłoby co naj- 
wyżo zachęcić do naśladowntctrwa, ołx>jrłnei 
czy siebie samego czy drugich. A wszelkie 
naśładownctiwo jest wrogiem postępu. Ruzam 
ski, jak widzimy, zdaje sobfe ‘asno sprawę % 
tego: to go nkzawodnio uchroni od niebsz 
pieczeństwa popądnięc’a w manierę ! jed­
nostronność. — i

no potrząsnął, a kredly obudziła się, zooaozyła 
pochyloną nad sobą, twarz dozorcy. Nfo bj^ 
ło jednak dozorca, lecz Spoori. Czyżby śi.ła ?  
Była przecież jeszcze w więzieniu. W ak= 
sposób Spoeri dostał się tutai? Zdziwiona, 
podnćosla się.

— Jak widzisz — rzekł Spceri — możti 
my się tutaj dostać. Mabii.se ma długą rękę.

Carozza potwierdzka skrnieniem głowy.
— Nie powłino cię tedy zdziwić, jeśfi cl 

powiem, że styszatent twoją rozmowę z pro 
kuratorem!

— O cóż. ci chodzi? —  zapytała Carozza-
— Mnie chouzi o to, że chcesz ooktora 

zctracJzić. —.
Carozza zerwała się z łóżka.
— Któż to powiedział — krzyczała.
— Proszę cię-, nie krzycz. Powiedział ml 

o tem dozorca.
— To nieprawda!
— Dlaczegóż dozorca miałby kłamać?
— Czy powiedział o tem doktorowi? —* 

zapytała nagle zastraszona Carozza.
— Tak, naturalnie i doktór p-zystaf mnie 

do ciebie.
— iT» wszystko n/epraw^aa! — jwoteła 

Carozza. bliska płaczu. Chciałam go uratować.
— Czy możesz tego dowieść?
— Chciałam go uratować. Spoeri, on Jest 

zagrożony. - *
— Głupie gadanie, ort fest zawrze ragro- 

żo n j. Czy możesz dowieść tógo, co mówisz?
Carozza opowie dera i a wszysjtłoo szybko, 

co zaszło pomiędzy nfa a prokuratorem, Sno 
erl odjparł obojętnie:

( C d 4 o  
i— 0 0 —  ^
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* v.<ur i życia! Jaki jaskrawy koaarast 
•kworzą to Uv.a /a*>\a w-JWw raccin pofc^tel 
4/r.u s e a t y  —  o cb y ou © ,'a iu cęce  s ,ę  z  sj-oą i 
iwaic*4Ct: o wytacza-, praw o do puuowa i.al 
Owi ute uztuMt zui3ttn.rta.suvf j rząuzą, się 

swoj-emi poci zc.ttt;ni, uwaruAO* auc 
«u wewnętrzną s»wu>» o .gau eacy#  to  co w 
jednym sv;i-c.c jest świętością, w drugim Sta­
te sit? przesądom, śmiesznym nałogiem, feko- 
±  jwyrr bezuzyąeozuym roku: atywm.

' * ‘ '1‘ak.im f' rekwizytom w teatrze jest nrl- 
łość. VW«na«o ją już dawno z malowanych 
ram kulis, gdzi© bratem sit? jak smętna Pier- 
ro .te  popychana przez, szyderczy tłum fał­
szywych masek. Miłości za kul sann teatru 
jslama. Zastopuj* ją % powodtzenrem chwilowy 
kaprys, lub zmtaany nastrój podrażniono żą­
dzy żr».sztą parnie nieokiełzana swoboda, ti.e 
uznająca żadnych mężów dwojga serc. 
Wszystko — dla sztuki 

’ *" Bahr lite jest piarwszy, który paiisza 
ten ciekawy prob‘em. Nasuwa się on zawsze, 
gdy Jakiś autor d.atra.yczny zetknie się bfi- 
żen z śwtatem aktorskim. Zetkmyt s ę  ?. nim 
widocznie i Balrr, który pokusż się o nowe 
Ujecie i naś-wtettente tematu

Sitary mistrz sceniczny zbyt dobrze zna 
arka-rta teclmkl dram atyczni i zbm wnikliwie 
wyczuwa nastró’ pubRcsznoiści, łakincej efek­
townych scen 4 drażniących m.omcntówy aby 
nic uać swej sztuce potrzebny polor i głact- 
ikość zręcznej roboty. Dokazywał zresztą
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dowieść wspó*'^esKa.

Długo w noc paliła sry tego wieczoru fam 
jta w gabinecie M eczysiawa, drugo w noc 
cfcroaa sylwe,ka mężczyzny .ysow aia się w 
okiem; t  ramie. Dwór spał, światia pogasły, 
słychać by,o t/rko huk pęka-ącej kry i roz- 
sralatg. pieśń .zeki. A czfowek chłonął w jwa 
Siiącą duszę piękno t-tl nocy żywiołowo po­
tężnej i w ielk ą .

1 b'e zwrócił nawet uwagi, te  ctenmą afsi- 
ju ogołoconych z iJSci kasztanów, przesunęła 
się zręczna sylwetka mężczyzny i ziflknęła w 
fjrawytn skrzydle dKv©nj, lam. gdzie były 
saokoje Aigo żony...

ROZItólAŁ V.

Stara patii Biuszczycowa -zachorowała, 
przyzębia nad •‘zeką i dostała zapalenie płuc, 
w nocy przyszła gdrąicaka, kłócio w piersiach, 
fcaśsteŁ o wczesnym ranku posłano po lekarza. 
Zabrakło nagło ręki która nakręcała gospodar 
czy zegar domu, na marmurach kredensów 
osiadł sz».y  pyt, na śniadanie trzeba było cze 
łka,;, obiad’ był podany mmkrj uyk w óh re i za­
brakło świeżych kwiatów u nakrycia. Mtcdo- 
rsałkl pa&teroaów oakwiycfr j>yez T ordę? »

wNkszych rzeczy w „koucarcre** i w ..Mi­
strza**. Doradź'! icż sobie z „U * .a<5c%“, kima 
niema ani w części tych waio-ów artystycz­
nych, co tain.e, aie nap.saua jest Uuoco, po­
wabnia i zajmu iąco.

Odytiy nawet ktoś uk> znał Bałua, po­
znałby natyehm ast wiedeńskie pochodzenie, 
„Gaiazdy**. Zaniknął się w nim bowiem ca.y  
vvi. deński świaiełc leabainy. Miłość Siawnej 
aktorki Leny Ladkiser i przygodnego autora 
drarmatyczn. Leopolda W sinyeia, nie wykra­
cza poza lamy zwyczajnego w tym światku 
wydarz .uda. Jest wtem rdzennie wiedeński 
senfymotnjk przęśl vgu ;ący  się ,ekko nad 
wszystkiemu etchiariami !nagic^nosc'. Mów-i 
się wielo, filozofuje, naradka ! przekl.jfa, ale 
szybko też zawiera się ko>mp»rom;s z życiem. 
I .ak toż jest it Bahra.

„Gwiazda*1 notoebaia niedoświadczonego, 
prostego miod/i-uńca Którj' zna teatr tylko z 
widowni, tmyćtb ma d a  niego czuty kęc:k w 
sv,xikiiv aorcit, ale gdy sztidta każ'.1, żegna się 
z swofą przelotna miłością i przez zduszone 
łzy uczy się roli do jutr7/4szej próby gene- 
ratnek A w chwlę jeszcze - -  zaoom na i ogar 
n;a ja znów dawna akiorska ż^uza zdobywa­
nia pttbiliczliośd, tego bcz.mietutMgo, wielkiego 
tłumu, któremu oddaia ca ło  i dttszę. Na1 czy 
bow’cm do wszyst.k!ch, Leopold Wjslnger zaś 
odcfiodzi również, by poślubić piękną ł bogu 
tę przy a c ó ’kę swej s;ostnr. a przygodny 
swój „romanslk z aktorką** ?ap;?aż do karty 
iiajszczytniejszych wspomn’«ń młodości. Ta­
kie k-st życie teatru które Bahr z;i? jak n:!ct 
inny. Umie też uwypuklić nałożycie wszystkie 
:ego odaetno, uharwć l ożyw ć w-prowadizc 
iv'err takich pysznych fsi.tr jak Piotr Ua'lus

W ku, Z3tei.iecały pokoic, u te było Ico?ntt ywró 
cii nn u-y.agi, ze są iKontki.czJci.

W  pokoju chorej zajęła mtesce fk-aigua, 
zimno, trochę nirufne oczy starej ko o ety  
obserwrownły ją sleycie i za*czynały pa.rzeć 
Jakoś luaczcj, jakoś s-rdeczniej i nd-wiej. Te 
ciemne, drobu.: ręce. taK ostrożnie zmćuialy 
okłady, tak troskliwie podawały pożyw tnie 
i 'lekarstwo, że -w chwilacli, gdy gorę czka sła- 
b.a w uttszy sta; ej kobistyl. budziła się 
wdzięczność dla sy.łowcj. Wreszcie przetslc 
nie minęło, ch a  a  obudziła słę bardzo słaba 
ale łiea gorączld i spotkała promienne spojrzę 
n e młodej kobtety:

— Jakże tam ze maę, Bcao?
— Zupełnie dobrze mamo., przyszły sil­

ne poty. sen a teraz z pewnością masz jakie, 
trzydzieści o*.rn stopni ałe ani odrobhiy więceh

A więc... śm‘crć odeszła... odcezła leszcze.
Z westchnienk--m u’gi staruszka -oparła gfo 

wę aa po<iusj>kach, zdawało s ę  jej w tych 
dnladt ostatnich, że wkki wciąż j&kąJ mgli­
stą iJOStać, przyczajoną w tnrotech pokoju i 
nieraz godŻHtanr trzyonaia rękę Beny, byle 
tylko czuć obecność żyw-ego cziowieka, byle 
tylko n'e widzieć tej czaUyąccij w nrroku z'a- 
wy. A oto odeszła... przez okno spływa ja­
skrawa pełń słońca f radosny, przedsiębiorczy 
szozrfo:o't ptaków. Życie!

A oto Bena przy nosi riPźat&ę kawy ś 
pachnące, świeże-, masłem posmarowane bu­
łeczki, wpL-frw jediutk podaj© wodę ze szklan 
ką i mie-ordcę a pan* Biuszcz.ycowa pozwała 
się myć i myśli, że jednak pięknym jest po- 
v, :ót do życia 1 życiu samo, że ha drobne, 
śn ado rcce synoweij, talsie są w dotknięciu 
mii©, jak gdiyby dłoni© rodzonego dziecka a 
'■'■<ws ołujtf być oysnia, no tek yzch^ia. * ^d"

iub dir. IRoir, lub nadać mu 'ruch i potrzebno 
Mo przez zaranżowanie wesoie śotiny p.jac** 
kiej. A problem? Pozostai :,v ja.ww.i ranieni 
świetle jak dotydiczas. Nic zz>.*z3 bowoc-ta 
pisze się sztuki ®a probłemiŁ w asem  a ly w t 
się problemu do napisania; efekto cnej sztuki 
Tak się też staio s  „Gwiazdą** Bahra,

Sztukę zagrano wprawnie i % wielką sta­
rannością. Czuć byk) wszędzie wytrawną r<j« 
kę doświadczonego reżysera p Ra.sińsk ego* 
za w y:ąuktetn scen eJisanbk>v.yc!-,Jrtóre wy­
padły siano, bez nateżytega zwartego tempa 
gry. Jest to już wadą- wszystkich me maj =ce« 
,;b;oro\vy<^! (a zwłaszcza pjackich) w te­
atrze lwowskim, że są albo zbyt przejaskra­
wione, albo zbyt b.ado i nie-wyrażne. Nio udfr* 
ło się dotychczas znateść •'•seryi tego ..sta­
łego- śroeBca** w o-ddU.s, ćt!?rc i . artc# 
całośc*. w której dMoyj' '.f ćś .cc  sii na rbo- 
czu i urywane z Gania Bóknyfm osób n a  gubią 
się f nie '■ozpraszara:, ale wiążą w ptyimte* 
giadkó tompo akcyf »

P.-awdzwe pofe dó popisu w roli Leny 
Ladinser mtefa p. Marna Bilińska-Czamotw- 
ska; artystka zdio‘na i wytra-wna. wldadatec*- 
w swoją grę niezterykte wteL- orfiwcrr-wego, 
wysiłku ar ty  .tycznego i wrodzonej Inteligent 
cyl. Ofiano^ ata też ro-’ę w  zupełności 1 fc rlużg) 
plastyką o-dd?*a caią gamę zmiennych i sorea 
cznych uczuć, nuriuhcych „Gv/iazcfe“. «Jte- 
strivf się do nte'- w zopateAśc p. PeiT-ń ekl w1 
roi' Wte itspTra,. O-ał z życtenn, dając po-staO 
udatnę, debrze nrzemyślartą. ’ staranną we. 
wsrzystidch szc-zeyótach. Z chiś ego respmW 
grających wyróżniał się pćkną dipy-kteysty* 
ką postaci dra Rrhra p. kjye-r, artysta w  
rym względzie mezawocmy. Bpy<xftrc»pn 'nóf-

wrcszc-io pijo tę rzeczywiści© pyszną Su.w& 
Zwraca uwagę, żc w tej perm smnea, s>now» 
wygzida jak cwń i -wókięcznpśc wztaers, w ?ęj
truuiu d-Ońtępacm sercu .. _  . ............

, — Bena , -a
~  f-toszę?

H — Chocz tu hii2.ee— Jeszcz- Wiżcj. Szczti- 
pia ręka chorej opada na pochylony kark miot 
<łe> komety i przyciąga ją ku sobie, w poca­
łunku; w , .

— Dziękuj© ci, moje d/.recko.
I w tej chwtłi gfuctre ftenie wydobywa 

się z piersi Beny, osur.ę.a się na kolana, wf«- 
‘.'ła głowę w' kołdrę i p.acze.

— Co ci Jest?
—  Nic... tylko jui mi tak dawno... dawno1 

nikt nte po-wiedz ał: moje dziecko.
— No, cicho... cicho... zdobyłaś sobte sła- 

r9 matkę, bo dobrą byłaś dla niej- o» 
i yszystko.

Wi6«lthp sloóce pełnią blasku ogarni£ 
iwarz chorej starszą, wychudłą, rozjaśi bn* r» 
dosnym uśmiechen, i młodą ciemną, ymi *• 
szoną.

<9 « «
Jł

Hcji Jak powietrze pachnij ędr ehlupota 
wiosene błoto pod kopytami kord, diogą do 
Puriłowskiego folwarku edzie Tomek. chc’a« 
loby mu się śmtać i śpiewać, tyle życ!a w nim 
jest. lak i w tci budzącej s ę  dokoła nalurgy

(C . o, «u
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hą kJ3>dni’s te a  ©tUwprzyl jpJastycsa^ei ia. 
lodim ao. Dotorj hyił j*. K 0 itov ń k ‘. WttełęcB 
33 parkę młodych Śkkw c0& Ę; jwrasza}?;- 
cycJi skj nnifuralnte i swofcotirłe,- odtworzyły 
Zgrabnie pp. Irena Laóesówwa 3 Dąbrówno. 
Jfafc zwyezatnec bctz zfri&bi wywfcizały s‘ę z 
swoich ról pjj. Rowińska, 'Gkcnrii&ra i Rybio  
ka. Reszta artystów, a azcaegjóliBei p»>. Czaid, 
Tartakowicz i Helski -KóWałskL tworzyła za­
spbi zgrany I pewny siebie*.

Kazimterz BukowsM,

i i i  i i i ® ! ® !  1 1 1  m ii
Baraiswe K a r m  inafilte-slacytet;.

Na sobotę godzinę 3 popołudnia, Kosntet 
■egzekutywy tworzącego się <xkLiahi partyi ży­
dowsko—ludowej we Lwowie, zwołał syn-pyty- 
Jióvs Wbpcmniane} partyi do sali Jad Charuzim na 
zebranie manifestacyjne, na którem przybyły 
M W arszawy poseł Priłuck miał przeosiawic 
■program partyi żydowsko--}udowej.

Na zebranie to przybyH przedstawiciele po 
tworzonych w Malopotecs Wiscłiodoic} Komite­
tów egzekutywy. Syoniśd v/iedząc dobrze, że 
organizująca się paitya żydowsko—ludowa usu­
wa 'm grunt z pod nóg, zmobilizowali swe bo­
jówki, składające się z rozfimaćyzowanych aka­
demików żydowskich oraz z ofeałamneonycf. rrie- 
lorosików, uczniów szkół średnich również 
żydowsKKh.

dojów cc szło o to, aby przemoc? dostać się 
do wnętrza budynku w wielkiej liczbę, a następ­
nie do sali, by wywowniem burdy uniemożliwić 
wygłoszenie programu przez !>os?a >Priłuckfett«.

W obec scen gorszących, rozgrywających się
0 wejśete do budynku, polieya z powodu a ro  
gancidego i niesfornego zachowania się napastni­
ków, którzy nie usłuchnli jej khkakrotnich wez­
wań, musiata przemocą uprzątnąć chodnik oraa 
łamo wejście z natrętów; nim o to pewnej części 
Sjonistów, którzy zapewniali, że będą na saii za- 
cnowywać się przyzwoicie, udało się przedostać 
na zebranie.

Sjoniści liczył! na. to, że zobraę.ie ma cha- 
akłer publicznego zebrania i że przy wyborze 

przewodniczącego zebrania wprowadzą do pre ■ 
gydyuni swoich lub wywołaniem borby z ar ais na 
wstęp s doprowadzą do rozwiązania zebrań a 
przez obecnego na sali komisarza polityk

Wiceprezes Komitetu egzekutywy p. Józef 
Omstam krótkiem przemówieniem zaga i zebranie
1 udzielił głosu witanemu oklaskami posłowi Prl- 
Tuckiemu, które to oklaski starały s 'ę  przegłuszyć 
bojowcy sjrari:--,tyczni przeraźliwem wyciem,

W ycia te pawtaTŻały się w pewnych przer­
wach w czasie wygłaszanie przemóc iensa przez 
posła Priluck'ego, nie obeszło się i bez tego by 
•czynnie nie zai.ngerov.aJi przeciwnicy sjonistów, 
miało się wrażenie, że mówca nie będzie mógł 
dokończyć swej mowy programowej, aż nare.szc‘e 
wyprowadzeni z równowagi Komitetowi przemo­
cą wyprowadzi!: bojowników sionistycznych i
'oddali w ręce policyi, która no spisan u z nimi 
protokołu na Inspekcji 1 wylegitymowaniu, wy­
puściła ich na wojną stopę odstąpiwszy sprawę 
tgdowi karnemu.

Przytaczamy dla inform acji naszych Cz\ tel- 
fifeów nitktóre wyjątki z przemówienia posła 
Prlłuckiego, twórcy nowej partyi żydowsKo—lu­
dowej przeciw sjonistycznei w Alaiopolsce 
Wschodniej,

W życiu każdego narodu, mówił p. Frłucki, 
przychodzi chwila, w której musi zrobić' jacnu- 
nek. Muij on rozejrzę' po drodze, po kit ret

szedł i zastanowić się, ażałt nie trzeba obrać in­
nej, która tem pewniej doprowadzi do celu 
wytkniętego.

T ę chwilę wyczuła społeczność żydowska po 
5. listopada roku ubiegłego, po wyniku wyborów 

Scharakteryzowawszy ubiegły okres 8 letni, 
udział żydów w wojnie Światowej, zaznaczył 
z nacisk em, że końcowych 2 i pół roku spowo­
dowały. z powodu zawiedzionych nadziei, całko­
witą apaiyg w ułfcy życowskiej. Apatya przy­
brała tak wmlkie rozmiary, że uwierzono pierw­
szemu lepszemu i poddano się.

Ząsiitnowiwszy się nad pytaniem: dlaczego
zydzł me korzystali po wojnie ze zwykłych praw 
ludzkich, doszedł do twierzdzema, że żydów zaw 
sze uważało się za zdrajców ł czułe się dla uch  
wzgardę, uważając k h  za obywateli III. ka- 
iegor/i.

Zdemokratyzowanie się coraz większe społe­
czeństwa, pogłębiło coraz więcej rozdział m ędzy 
dem okracją nieiydowską, a żydowska.

Praw ludzkich niemu się, jeśli niema równo­
ści obywatelskiej. W alczyć się maSj o równe 
prawa. Wprawdzije uchwalona i obowiązująca 
konstytucya wyrzekła to równouprawnienie łecz 
praktyczne wykonanie. w życiu kłam zadaje u- 
rzeczywlstnjsniu zasady naczelnej.

Istnieje droga administracyjna, na tej to dro­
dze wszystko się wykoszlawia.

Omówiwszy system szkolnictwa, wykazaw­
szy różncęnauki Języka hebrajskiego, jako tego, 
który służy do korzystania z bogactw literatury

J hebrajskiej, a tak zwaną hebraistykę Gjonfsiy 
czną, będącą językiem, tworzącym się dla pow­
stać mającego państwa, zaatakował sjonistów ‘ł a ­
ją c y c h  po obłokach, będących romntykamf. ‘ 1 

W  przeciwieństwie do n ch ludowcy żydów-, 
scy są reałistami. M ając grunt pod nogami trze» 
ba z nim się zróść, budować na nim i p.jwie­
dzieć sob'e, że przyszłość nasza jest tu na t#| 
ziemi. Sjonistów, którzy ojczyzny szukają w P s 
lestynie, życzy drogi szczęśliwej.

Stoimy na gruncie państwowości p o ł s k i e j » 
solidaryzujemy s ę  z rządem obounym. Chcemg 
żyć w braterstwie z współobywatelami Państw a 
co nie smakuje panom sjonistom.

Mówca dawno już powziął był zamiar przjf 
jazdu do Wschodniej Małopolski, celem uświado­
mienia mas żydowsK'ch, aby me dały się btjĄ 
na tep sjonistrów.

Żądamy równych praw dla siebie, akcento­
wał poseł Priłucki, w zamian za co gotowiśmy 
społnfć najdalej idące obowiązk' wobec Pańgt irs 
i nieść w ofierze życie i mienie.

Wezwaniem, wystosowane™ do organizowaf- 
n'a się pod sztandarem ludowym żydowskim a 
nie sjonistycznym p. Priłucki zakończył swe 
przemówienie, poczem przewodniczący p. Józej 
Ornstein zamknął zebranie, dziękując p. P , (łuc­
kiemu za! przybyć'e i prosząc o porno, w o rg a ­
nizowaniu nowej partyi.

Sjoniżci, śpiewając nyinn sjonistyczny, opuś 
clii pole. na którem tym razem wcale nłe świp- 
c ii tryumfów.

Wobec ogiosgomjj w tteleimikoch groźlry 
— :żc wskutek braku węg'a staną w przy- 
sitłyin ftilesfeicu tramwaje i wodociągi, zmuszo 
■ny .jesiem osios‘ć  jr»wCą o węg,-a» rospoczy- 
w tą v  wpłscaj oszlistwa, k tó reg o  świeżo sta­
łem się obarą tracąc śłactzitą cu^ść mego 
rftąiątiru i to feestpowroitnSe,

Dowjed/. stę we wysśżśnlu w Kato
■wicach (wiadomość poebodżua od! nmyśhwci 
w tym celu nrtsyfanydi przez kopalnie a g e n  
tów-IapicMojjćw, których się tam kn:c.t my 
rjacfyj, że węgiel .od' !- paźdzfem.iia z. r. p o ­
drożcie. żeby go zawczasu nabyć - -  kuplom 
i zapłaciłem 22. wrzcśc a 30 ton węgla — 
pkniąifee przekazałem przez l>ank ko]>am3 
Or'o'fohu FssrstersgrBiri'8 Pteżczyna 210.000 tę. 
po 5.500 mk. za tono'* loco Sosnowiec, ytów- 
czas kupionych po wysokim kursie.

Otrzymawszy tem?ieatkę wraz v  uroczy 
stem z.arrew n:en;em; że wagony tatiadowana 
tego samego dnia, odesziy pod rrr&jf adre­
sem do Lwowa Agent zwracał ifeż uwagę 
(nazwisko JCgo rnmrisrelc Wiesncr) Itym po 
spfcsżsife jechał śo  Lwowa, bym taruje przy 
nadójściu węgla nie zapłacił t. zw. ,Uigorg&l- 
dm Przybywszy do Lwowa oczek walctu na 
daremnie przez 3 iygodnóe i*rzybyc'a węgla 
pisałem, tekigrafowałem, żadnej odpowiedzi, 
nawę nie podano mi aiumcnów waganów. 
Pilzyjecltawszy do Katowfc; za ?n Sir^cłowiakni 
..genta-oazusta Wfcsafera co z icoón u/ęgjeut? 
Oświadczył, że węgle byfy prae-z pomyłkę 
naładowane na wageny n’cniłeck’n i odeśsfly 
do NiiWn.fec —- dla bralw wagonów jwislticb,

„vis m aor1', p-r^ewidznua us!aw ą — aiwntdi 
czyi jcunak gonmwoAć sjwróafuia mi -ojeaiiędzy 
—  i t e  ty J t o  obfetnic® —  w  ztfew -aitiow anej o  
kijka-rct inne. vrahm'e śBpćteA ejł Lopatnia, 
ponró.-io że pjrsdądw z*-b«cA« mogo pobrała 
i w swe.m jjos^adanra praca m osśąc zatrzyma, 
te. wy.f«rła s ę listoiwnie wwetódeRo udateto! 
w tej tri2lwerss!oyi.

Co ■̂ 'lęc-cj, p. profcftrator, do którego da. 
nksk-ite zrotbijein, ftsndt postępw^aHłc w łada 
kcpajid'za zupcimc sprawtedlTye, naw et'i to, 
że p ie n ią c  zdtĄralwwaije, któce ratu.'a<?
ciiioć część njjfeo ma&tłai <fo banku ztóżyc 
agentowi poiccL%-m, późn-c -zujwim-c przej;«- 
dly! Ageait jakoby złoż-yć je miał cfo tak egos 
nlozt/ant-go Iwncziof, % którego drugi złodziei 
a jrr/y aAo] agenta je wykradł.

Na micisci! w  dśąWwieacli 
sie, przy dalszych łfioebodze^aOli,- że pokrzyw 
dzonych jak ja u e si jest równoczoSnle u* 

i ogromno rmikrny — niocJ FmncstzJ. 'Aócokn *
, ozycy, Pcłacy # Ś t. ctc. Lutdy tamtejesfp tena 
' sprawajn: irn zajinoń; gżą dla br»
ku arosseów (£a ff-rzc^ęrjców. Udakm sją iłó 

i kondiarza wcgk>'#cgo i lasn !>trzyma'ojs. nn 
stępitące iiifrwinaeyc.: komlsarsowj, jjra.:'ca-> 
nerau człowtekowi, któremu N‘emcy, choć 1% 

' lak<5v,-?, nadali w sr:r;v ach węglowych wia- 
daj prawic (fyktatofsksui — nasz ram’ wtedy,ę 

odebrał, sootewtajftic JSS cńf?)! W ic on r?
; wsKystłńcb małwersacynch łtfez pomóc nic n e 
rnolc, gdyż pisma jego i .prawmzttana dfe 
"Warszawy w p a d k i b(sri*>y/yohó'> do kostsĄ 

1 beta o^powtedaś W  4todąUofc
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eitiardy, zosta& pod opieką niektórych eie- 
Ziplęrtue możnych osabistosct poMiycalyfch, 
jWijryoh sobie nic om eszka.y zaprosó d» Ra 
dy ,natLvo«a5vł; — podnoszą, jak im ;>ę podoba, 
fićur: węg3a — w jakich rozmiarach, niech 
jpa&yiadczi to, i& 26. września kupkcm tonę 
%̂ 88‘ia po 5.500 mk. teco staeya granczna — 
nfzf. k@s»tu$5 U0.09& mk.! Każda podwyżka 
ałzśata w a t e ,  wagony zapiacżcnt niby zala 
dawane, 210.000 rok., miesiąc później żądano 
oden tnie za mój towar 6 razy ty!o! Dziś 20 
razy! Podwyżka podług przepisów węglo 
wyou działa wstecz — i w żadnym stosunku 
ftie sto; da podwyżki piaey 'robotników. %  
jyroc. zysku kSzte do kieszeni właścicieli ko- 
jsalnd Jaka przykem procedura? Kopalnia, wy 
dolrywająica ftp'. 120 wagonów węgla miesię­
cznie. rozsyła agentów oszustów z ogłosze­
niem. że ich ma tip. 1000 v ag Ftozy/mue też 
sta rtto zaroowBenia i pobiera z góry ca'a cenę 
kupna teml pieniędzmi operują przez miesiąc 
Hub dwa i w natfejiszym razie, jciżed nabywca' 
by! bardzo przezorny, \y zdstwalunwanej wa 
Bucier — przeważnie jednak zupełnie nic — 
odsyłając na drogę cy>vj*no-są®yurą procesu 

agamom oszustem! Thrmaczetrein ich ,es>t 
1) fis  inaiir — brak polskich wagoiLtśw, 2) 
podwyżka cen towaru, d‘z a ‘aiaca wstecz 1 
ś|>rawa wygrana! Co się -dzieje z istotną pro- 
duwcyą 120 wagonów, zarbast 1000 namó­
wionych? I tych 120 wagonów otrzymuje 
rząd dJa wojska, szłoół i kołeji zaledsfte 10

proc. tego, oo się mu należy z prawa — re­
szta 60 proc iclzc ng pasok, kto da więcej!

Rozpoczyna się szalona licytscya — fir­
my zagraniczne maiąc lepszą waiish-, walkę 
wygrywa ą — Polska marzną- a drożyzna u 
nadb'edniójszydi ludzi sprowadza nędzę i 
śmierć wskutek zaz|ę4>letha i chorób, właści­
ciele kopató zyskttj:ąc mTardy — obracać, 
pieniądze na spekufecyę celem obn-żenia mar 
ki po’ski£ij, drożyzna i nędza szaleją — robot 
mik, doprowadzony ao rozpaczy i strąku, 
otrzymue markę rozwodu tony świeżą emisyą 
i irby dodatek wątpliwej jakości! :

Za irowyższe szczegóły odpawkuLm w 
c a ło ś c i ! • —

Dlatego proszę Marszałka Sermu o 
podanie ich do w-adwnotści W P. Sejmu z na­
stępującym projektem. Proszę o prawdziwo, 
a nie pisemnie i pro forma współdziałano p. 
Ministra skarbu i P- ł®.?srera Sprawicdliwa 
ści o wgiąchrenie w oszukańcze dzałanie 
firm węglowych i łagodność p. prokuratora 
a ja pode knuję się, choć słaby człowiek —  
zniżyć w krótićm czasie ceny węgla z poiyt 
kiem effa skarbu państwa l całego spoicczeń 
siwa poisktogó.

Je-stem jednak przekonany, że przy uczci 
iwom d'2'aJaiMt an.cye po'edyńczveh przedsię­
biorstw i kopa W węgla. przestaną skakać t 
tOOu na mtion mfc.!

Z. Uruińcfch 
— O O —  '

L & £ f t J 3  -  t a d n e m l  s l i a d l i s U a m J
r o z p u s ty *

Skandaliczna ohyda demoralizacji powojennej. — Sieć Łgmh- 
*u/ w a Lwowie. — Jazd j doiożitą bez adresu. — Lokale i nory. ♦ 
Co się działo w łaźniach? — Hotelbwi goście. — MalżbAs wa. 
B rat z skn.ira — Do aresztów. — Uczeń ca 8-mej klasy, cór. a

'teiyniera i jej przygoda. — Magistrat ma głos.

(rs> Ping w o ,ay św laurowej wywrał na po­
wierzchne najohydniejsze cbwasiy dcmoraiK 
zacyi i zgnilizny, które tobją cale społeczeń­
stwo masowo, rócaeun straszliwe ep.de myc, 
szerząc .Hklś szaf uiszczona w cziowiaku 
wszystkiego, co jest łudkkio i wszczepiając 
weń najgorsze instynkty żwieraęoe.

Po *ws»db uderzakci Kst wsuńca szosim- 
Sowo liczba

morderstw | rabunków,

w nnasnacn manja fałszerstw, oszustw, hoch 
HfapLrstwa i wszefekksgp rodzaj to kradzie 
ty ,  naoadóto tp. obewów twyrodhienia, a  
przesdówszystktem — zw iaszc/a w wieih ch 
środowiskach miejskich -— wprosi rec.pętała 
się orgja gtlziczcna sokaitalnego, demoraliza- 
cyk zboczeń wszelieega rddSajii i

,aasowe»u nierządu.

,r <̂ p. we Lwowie śmaito iw\viedz,eć można, 
ż« na co draulej uiicy mieści się itałny aom 
flMWłcmy, b ib  -dla wygody“ zwy

roduraiycłi osopników toerząćnicto którym 
łuećto powodzi się dzięki powcuetuiej „morał 
insan ty”, a Kosztem własnego, ł ich ofiar 
zdrowia. —

Steć inarząidu jest niesłychanie szeroko 
rozgałęziona. Kus/erow, alfonsów, pośredni 
ków epotleać możne nicmaf wszędzie. Doroż 
karz, napotkany na sianowisłtu w nocy,

bez w . .»K>ih.iua ..Jresu zawozł o rn e g o

gościa do „krytego” domu pub!., mając do- 
kładrią ewidencyię adresów w notesie VY noc 
nydi kawiarniach dzW& sńę orgjee W słyń 
nym dioniu pod 1 59 przy uL Leona Sapieliy 
sciiadzki nocne ,.nar“ zyskały już sobie sławę 
kra Iową. Przy ul. Hoffmana Opt-ta jest kilka 
takich nor, a szczególnie w trzeciej dziebrcy.

Wogółe denioralizacya jest jawna i pufcfi 
oz na. Mato kro .ietkiak dotychczas wiedżiaf. 
że sięga ora także sw a  bm ny

Jaźni iwwsfcicti,

gdzie odbywa-tj się wstrętne sctiadzkf róż­
nych osobników, iiajczęśclej z prostytiftkamł, 
często jednakże nie brak także par

JiohodKĄcych w ozień z« przyzwoito,

a nawet czasami za!?:czaig.cydt się do t  zw;.  
„p-orsądnego tótrarrayśtwa*'

Są to łaźnie „Timecka4* przy ul Szpftal- 
naj 2, „Hissa” również prży ul Szpitalnej i 

'-.Contrahia'* (wfumo.ść Schapiry) prz-y ul. 
Kofarskio' 6. Ibóra nawet uchodziła dotych 
czar. za „sol dne przedsiębiorstwo'*.

Do -tych Fokalł uda‘a się wozeraj obława 
połicyina oodżiału lotnego V komisarjaat PR. 
na wiadomość, że szumowiny i nu;ty 
•tłosły się —

po przeploszetnu ich r  Sótell gcdz.nowydi

do owych taźnl ‘
Rohcya tx»m#fa wpmst uadzwyw.ame 

odkrycia. Wszystłcilo Ttukam-rki w faźrdacft
i t.

kabmy, sep.ur«żkl puioje byfy zajęte.

Ro otworzeniu drzwi da przybytków roz­
pusty przs^trzy.nano masowo kobiety i męż 
czyzn, • poo.-cm caSte towarzystwo odesłano 
na msncko/ę. —

Niektóre tą^py napotkanjroii inebywiduów 
były mezwykle orygmane. Nie brak było 
nawet par rnafżAiskżch (nęd-Ta mieszkaniowa) 
a w pewną; ubiltacyi

zastonc brata wraz z siostrę

IiaU odpowiedzieli, iż powodem ich pobytu 
tam, jest to żo się „Rdmego dn a chrzcili".

Wogóło nie br?ic było tam monuratów test' 
że niesłychanie ■comiczr.ych.

u rd d a w udaraowych steojadi

błagali .ag opętaa-i chroniąc s'ę wzed olkim 
wkraczającej jx>łicyf

przytrzyma no m. 1. 1 odstawiono na at- 
spekcyę; 13— letnią Gustę jVL z Równego* 
razem i  towarzyszem jej Maksem R 
_  .. zamieszkałym przy ul. Listopada 43,
Brotćsława S. . _ ślusarza z ut Kfól*
Lrazozyńskiego i Mansumę (żonę ?), 2S-k(lfJw 
Stefanię S. krawczymi -z Mościsk., zarufes* 

ifcalą we Lwowie przy ui. Chmielowskiego 2, 
.notUi.Ta Leona ¥' «Ł- Inwalidów 4

j żonę jego Olgę, z doimi B. zarnreszks.ib>
i matki przy u?. Bra5erowskio. (ci nie raiełl 

mieszkania). WymiewkwEiych wyżej iwzostoiwda 
no im wohicj stopie.

Oorarzą o wLIe paczkę

w Hfeaziaeh prtJIcyjnycłi

yrzy ul. Jachowicza.
Są to aresztotoTttto w fcabin-ach faźnł „Cod 

traflneij * Oen a W  13—!atn‘a  kn^ta prosty 
tutka z ul. RzeźntoJĆe 13 i 25 -totna Hanki 
D. z uf Pod Dębem 18, a w łaźni „Hiso 
sa“ : 25— letnia Amra M z Dubfan 26— 
letnia Bliima Z‘ z Beizca. 32 -'etuin Juy 
styaa M ' 24- -Mn a Anna Q

z ulicy Szpitalnej 11 i tafle.- Mężczyzsi 
przeważna pozostawiono na woiuej stopfe.

Przytrzymana też szerag Ipantenek *  
„dobrych domów" m. Ł BM i tnwdbrtóę ud 
adwokatóz/. —~-

t Uczaulca 8-nisj kh gniut. ( nałogowy karćJare,

(Niesłychanie aro,ukuypn objawem jest, żu 
yibsród całego togo .nieszamego towaiży^wii



awlhK • owy Ni, oJb ititeSjO l9żÓ
przytrzymana także uezienioę 8 klasy giirm., 
jnywatystke 19- śtbtn® m aryę R "

iwórktj L iż y n k iii

stajntoszkałą w je<d»yui » domów przy Jednej 
2 bocznych ul;c CJnódieckiej. która była w to­
warzystwie naiogowego karciarza Z. K.

Oboje sprowadzono na poiteyę, gdzie 
parma. t!ónt*czyfa się, źe ów  K. to 5el na-*  «- 
•ozony roniąc przy tem gorzkie h y  md'tyłh,rm 
upadkiem  m oralnym .

Pozos.taw!ono ich ta, wmn-ej stopie.

Nazwisk nie podajimy ty  .ko dlatego by­
li.© narażać uczciwej rodlz.ny owe .panny na 
skaad&l dzięki oóreczce.

- Władzom odnośnym, tj. w pj~-rw.-o.cj linii 
.,,ag;sira:owi, n e  pozostaje wobec .wykrycia 
gniazd nierządu w łaźniach wyrnenioasych, 
nic innego, lak

pozamykać te przfedsJęndorctwa!
i na'eży spodziewać sę , że łc nastąpi

Poiicyi lwowskiej* należy s'ę uznanie za 
tępienie źbrodnezej zgn.Tzny i dcmorałizacyi, 
która i.iszczy całe społeczeństwo.

T a j e m n i c z y  s a m a c h  s a m o b ó j c z y  
1 7 - I @ t n i e J  d z i e w c z y n a .

t» iJcamig przy ul. BoiasS^. — "L»Karz stwierdza otrucie. — 
Z i scena uliczna. — Cficr  ztiF l, a Jbtmer?; ucieKł,
D«fi \uperty z listów.' — W P© ku Eiwaniu ża pracą. — W mie­

szkania oficera, — Prewdopcco nie epilog uwiedzenia.

(rs) We Lwcwie zdr.rzył się w c«iraj 
wypadek zagadkowego samobójstwa liczącej 
około 1? iai dziewczyny nieznanego nazw. 
ska, którą znaleziono

l e ż ą c ą  b e z  p r z y t o m n o ś c i . J i m i e

Skt>wczyr.a, Iftóią 'prowadził poci 
ramię, jest chorą/

Na ulicy Halickiej dziewczyna upadła, 
a Barth wspólnie z owym żołn erzem pod 
nieśli ją i złożyli w bramie przy ul. B.isnów  
4. Żołnierz

realności przy ul. Bóimów **.
Doniósł o tem poiicyi stróż dej reał- 

Iłości, a .ta miejsce udał się natychmiast 
post. Łamani z V. komisariatu i stwier­
dziwszy stan rzeczy, zatelefonował po Stację 
Ratunkową. Przybyły kaletką Pogotowia 
lekarz dyżurny na miejscu wypompował 
leżącej bez. przytomności żołądek, stwier­
dziwszy, ż«

była otruta j&Hąi ulSznasą; trucizną.
Od więzi ano ją następnie do szpitala, gdzie 
przytom mści nie odzyskała dotychczas.

Śledztwo pol.cvjn» ustaliło, żea  * * ^ * ? r

4z i pwĄ pypwfcżfziJ alitą

X t  i!*(f U jt fCł

któi ema oddał ją pod opieka celem odpro- 
WacUenii* na ul. Barską 2,

u ć w t e n  < j f i . r ? .

jf Doniósł o tem poiicyi , Micha! Barth, 
ślusarz zamieszkały przy ul. Z~itfc.it wakiej 60.

•J•-■go to żołnierz ó ’.v zapytał, którędy iść ma 
ha ul. Barską i oświadczył rownoezsj-me, że

udał rzs&OHjs po dorożka. lec i 
w i ę c e j  a i e  por/rócil.

W  kieszeni psa zeza otrutej& 5 ‘ ' ter--

znaleziono dwie trawmy lijtówf
■«-ł J?:

adresowanych do administracji jednego 
z pism tut., j-iko odpowiedź na an jns na­
stępującej treści, nadany przez ową cl ziew- 
c^yną_tinia 15, bra,-

„Poszaltuję szycia ws L vcwis>, Zgłu­
szenia pad „ANIELA".

Zachodzi silne podejrzenie, że ów r,fi- 
cev, który rozkaz* ł żołmer rowi ->dpro’ adzić 
nieśzczc -liwsą na ul. Barską, zwabił ją listami

Im  d t r e j  
fit# .S tW Słn itłł.t?*-

Oi.a myśląc, ze otrzyma ^— . pracę, 
zgłosiła się pod wskazanym adresem, a wy­
korzystana przez nieznanego owego osobnika, 
us5io».aJa się otriu-. :

 Q O —

m i
l i m  

W  m i

Grońsk emu - za 10.000 mk„ lymczasem O. 
wizia Jej z rak z:igardt i zacłąI  uciekać.

Oi-ońskicgo aamliió-ęKi w aresztacii im 
bonowaną kratLicż, a  Susłov,-ską zn 
iów  saBitamych. ■ ..a-sr

Wesoły pysk -# tm nnr^o.

Bu irfeu.waju „UL ws'a«łł koło kawiami 
Wie<Mńslue] 46 bdward Illeaibcrger, w stan*  
zupełnie p.janym, a konduktor DuJ:ax wnozae, 
ie  oby w aro! ć w jest w nózwykle różowym  
bumj< z-c, zawoiał posiortnikowego, sy  go z  
itramwaju wyrzucił. V/ odpowiedzi na to oby­
watel ów położył s'ę i nie usłucral ro/.kazrj, 
tak, że skutkiem liafabimey powstało aolo 
tramwaju olbrzymie zbegowisko. Sprowauzo 
no go ;ednak wkońcu na komusuryał i 
knięto w areszcie. . .j*

Osztui^ńczy ^kinocperater",
i ■*. Jt

jyfaiłrycy Mehr, Zd-ni. przy ul. Bfidrwów t l  
d<,miósł pc-rcy; ie w jego 'mbniu p-ohieral 
»v oszukańczy sxpa6r;, za ,wy5 îeąplnni« re­
klam w k’nie „Wanda“ trojaki Zb‘gn!ew Na 
b e k r kfóry falsizewaf jego podpisy, a za no 
cBbne sprawki itż ntepK był karanjn Pobrał 
m i. nBpraiwn-o od firmy Mutrzer i Lriscfc 
80d0 mk F  -rcya zajęila się oszustem. ,

r- .
Kieszonkowcy w klnie,

W  klato Xi.«Ttera“ skradli keszonkowcy 
Patfii Ki'’mimcfwej, klóra lam hyia w -tow, sm 
ża Izraela torebkę z kwotą 30.600 mk,

; Łącemu wartość loO.OOO n:k
■ ■ • i i

/agirbona 2t?-’©tn-.a dziewczyna.,
f *

DonkMiia poFcyi Amalia kanim, I c  w ysh  
ła wczora, ■ rano slitż-cę P a-y d ę  Kosik na 
kupno na p!. Unii Brzieskoi. SHźaca owa do­
tąd nie w 6 c !;i .  Jest bffilayną średniego
wzrostu iMr w '■pnwpfeb sukree, mówi akceit 
tem n:a»wrśRbn. Liczy okofo 20 lat.

i , i ' ■ i. ..
Kradzież Ć|0.(KK> mH z kirs/ęoi

. Kupcowi Beniani nowi Herzogowi z Jat- 
gMlnicy obok Czorikówa skradziono w ni 
Stanęława z kieszeń5. 6CO.CCO mk'., tesrfcyrni. 
cye, koncesyę i td,

' Post. Kalisz przystawił wezilra’ na koroi 
r.a’wat na wiozwanfe k s.. kajH-nika Ra-deniegOi 
Wjlhdminę V ’anlto, mnysi-ou o cl, ; która 
-kradła z bocznego oFa-za w katedrze-^trgy 
obrusy. V/ kościefe !>y!o b. irtaio mdz1 I skô , 
rzystaia z i-rgo zkn&;e|<a. ks B tóżl? icdnafc 
nafyo'!m'a"t dlwr1 -^r-nsy rUebral. Trzeci p o *  
rzuciła ptwl ławkę. Udtlw-po .la do aresztów.

Bruk cen za w ystaw a^; tk.-..̂ 6ai4
A

.r iis i. iMcrzożinrc-h fgn: ckm alfł.' - brsdt 
ktertek z  -cc..K,iit na a k k y ia ć i.: S in

l  w c c .a r a  an  isb JaiHOWikieb j CJuiriÓ w &rByjv
i

21— Letnią k r y  „i prosty  śnikę. za
U: ;zkaią n dozorcy p rz y  u!, żółkiewskiej

biotrów
ntej (.salon nhbt? przy ni. Brajcrowskśej 4, Rj. 
Messhiga (Sk?cp przy ni. Syksbiskna
31 i Ii. Konejib'ti'tha {s&SsVd dywauów i cerat) 
mgj id. B r a ;e iw v jk :e j 4. jjitssb ig  ttam aczyr 

się., żc... nie może stać cały <l’z eń przy wy-trs) Pastorałkow y Stefan Rąesylłsk przy.j-^ł^eśrbj.i za w yw ołane aw-anUiry m  vł. Ja- 
•'aw5J wczoraj Ba inspakcyę Piotra Orońsk5© iuctwskietj. sPrzyczyon awanttuy był zegarek stewie i zmkinkć kartki /. ceuami (i), a K om  
f.% *A  totniago caelacfctika, szewskiego i  Marle I nirfowy, który Susłowfika. irćała ■sjy-̂ ę-da.. b.,!*tb .^wiadray!. & , ceny „r.td sic roW^“ CD r
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Wałęsa! f - ;  w iutrrflt

Spraw. dżono na komirąryat Maksa Zue- 
łcera, który wałęsał się ix> ul, L egionów w fu 
trzo pode rżanego pochouzenia. Tfumaczyl się 
te  pożyczył futro na... ba! od N acbiwadiera 
I  Zófkiewfkej 17. Futro zdeponowana a Zuc 
»iara wyposzczono na świeże pawie trze.

— Karaiubtó uliczny.

"W uL Janowskiej wóz Michała Korylca 
jaiecliał na wóz Chacha Iwana, przy którym 
połamany został -ds szeł i polcateczore Ko-nie.

Stopił sreb.o na pforściaidd.

fMHeya udzieliła asystemcy: st. żait darmo
Józefowi Hugetówi z phtt. żand. wojsk-,

taiisSii l
Warszawa. CTelef.) (z). W czoraj odoywata

jfę  w dalszym ciągu konfereneya tn'n. skarbu 
Grabskiego z przedstawicielami banKów, handlu i 
przemysłu. „Expres Poranny“ zaznacza, 2e zwią­
zek banków nie wysłał na tę konferencyę ani Je­
dnego ze swych wybitnych przedstawić'eli. P o­
bito to wrażenie, lak gdyby wielcy kierownicy 
polityki banków polskich postanowili s ę  pocho­
wać I wysiali tylko przedstawicieli, których na­
zwiska albo nie mów'ą nic albo nie wiele. , 
Przedstawiciele sfer bankowych, handlowych 1 i 
przemysłowych zwalczali projekt min. Ora oski ego 
wprowadzenia miernika złotego. —  Min skarbi? 
th }n l twierdzenia o ryzyku prowadzenia aktyw­
n y  J i  operacyl złotawych przez banki stwierdza­
jąc. i a  cały szorg artykułów drożeje szybciej ni*

nr. 1, cek-Tn przępi-. uw izyl w  mre-sdeaniu! 
Schorra przy id. Kaz.imLrzawsk’ey 33, które- > 
mu rzekomo sprzedał szer. Molendtar Adam z 
baonu san',tar. 6 przy ul. KteparowsKej część 
srebrnego kialfcha, skradzionego w szpitala 
okręgowym za 3.760 mk. Nie znaleziono irc, 
bo sprzedany został ów kieł i cli — jatc stwier 
dzouo — zegarmistrzowi Franklowi z Kazi­
m ierzow ski 43. Tam również go nie zimlezfo 
no, bo zegarmistrz jttó go stopił i użyt srebra 
na pierścionki. —

Gość z Je'hawetgradu sprzedaje 5nIo„

Do aresztów oddano Wtodymirą Wodo' 
szyna z Jelsaweitgradu, który sprzedawał 
melakłej Nfcdżwieckrej zawiń'ątko, w którem 
znajdować się miało prześcieradło, a w rze­
czywistości była gruda śniegu.

Mi ii. fnSisio.
złoto (naprzykfad zboże), a więc dla rolników 
wśród których rozwinęły się kredyty zbożowe, 
wystawianie weksli zlotowych n'e stanowi żał- 
dnego ryzyka. W  sprawie tej min. skarbu zapo­
wiedział Jeszcze jedną konferencyę, która odbę­
dzie się prawdopodobnie ow ciągu bieżącego 
tygodira.

„Expres Poranny dowiaduje się, żo Bank Zie­
miański, na którego czele stoi Dyr. Koi win Szy ­
manowski wystąpił ze związku banków. Przyczy­
ną tego wystąpienia i dalszych, które mają nie­
bawem nastąpić, jest ta okoliczność żo występu 
jace barki nie zgadzag się na egoistyczne i wręcz 
antypaństwowe postępowanie związku banków,',

—— 0 0  .

B enesz w ybiera  się de FoIsKi,
W A RSZA W A ] ( I W . )  (z) „Eupres"

dowiaduje siię z kół sejmowych, że w związku 
z eapose min. Skrzyńskiego o  polityce za­
granicznej wyłonił się ze slrony czeskiej Skrzyńskim, 
projekt wymiany myśli między kierownikami

polityki zagranicznej Czech i Polski, Celowi 
temu miałby służyć przyjazd Dr. Benesza do 
Polski i osobiste zetknięcie się z min.

f ł f ó r m s ?  k @ w l @ A s k S e  o  w k r o ^ e n S u  
s r m !9  p o l i k i e l  m a  L i t w ą .

W A R SZA W A . (T eM .) (z) .Kurjer Po  
-anny“ dowiaduje się z Paryża, że wczoraj 
rano dzienniki paryskie pedały alarmujące 
depesze z Kowna o wkroczeniu regularnej 
armj! eolskiej na terytorium litewskie. Pi asa 
angielska zwykle pierwsza internow ana

z nad Bałtyku wiadomości tej wcale nie 
podaje. Francuskie; zaś sfery miarodajne 
widzą w tej wiadomości zwykły manewr 
dyplomacji łitewsraej, jako odpowiedź na 
komunikat polsk. z 17. lutego,

Litwa poniesie odpowiedzialność za dalsze 
wypadki, która prowokuje,

i  PREZ. SłKORł^KI O PROWOKACJACH 
RZAOU KOWIEŃSKIEGO. 

Warszawa PAT. Wob0o podanych przez 
poiiefcstwo Htcw &kte V' Paryż1' .yladknnoścf <f 
bardlsa JBsysńswsS* IncydmifimJa.

jakie. m,a!y rzekoma zajść w- czasie zaimowa 
nia pasa ncntrahrcsgo nkędtty Polakami a Liiiwi 
nami, zwrócili się przedstawiciele prasy ob- 
ooj da twe-zesa rady ministrów tan. Sikor-

Prezes rady min. oświadczył' Na podsta 
wia JecyzyJ i zryciu część przyznanego nam 
przez Ligę Narodów pasa pefttrahiggo została1 
zajętą jodynie i wyocznie tylko przy pomocy 
uolicyi i dwóch baonów straży cohi<, któro 
objęły służnę na nowej linii demaBkacyjireś. 
Siły te były i są. o wieka słabsze aniżeli wy 
magała tego sytuacja- Było boó/iem rzeczą, 
wiadomą, a-na wet przez prezesa ministrów 
litewskich zapowiedzianą:, żc rząd: litewski 
nie dopuści do objęcia terytorium j/rzyznaa** 
go Polsce. Ponwno to i pomimo- rnanuattu dó 
rozbrojenia band, rząd polski nie użył ani jed 
nego żołnierza w tej roli, by prze;', czysto ad 
ni iiisirncyjne traktowanie sprawy dać dowód 
jak najdalej posuniętej potcokwości i by nie 
matwiać roli Litwie kowieńskie', ictóra fanta- 
zuijąc Europę prowokacyami woenneml, iłsfhi 
je Polsce te prcwotcacye narzucić. O maso 
wych starciach i regularnych potyczkach nie 
rnożei być przeto na terenie pasa neutralnego 
mowy. Przy obejmo-orumu jego zostały tylko 
rozbrojono bandy sza iii sów, a dzfe należy, 
stwierdzić napady regularnych oddziałów Ha 
Jewstcłch na policyę i żatnferzy oehiych. 
Dwóch zabitych i 16 rattnyoh — oto są stra­
ty, jakie po po-lśkte' sitror7e dotychczas ponie 
siono w tej akcyl. Nadawanie tym incyden­
tom jakiegokolwiek charakteru działań "rojeń 
nych i starć m'liternycl,, opowiadania o sza 
ręgu rannych w wnice i td. są poc?bawione 
wszelkiej podsiawy.

' Z całą stanowczością oświadczam, źa 
rząd polski okazał do tej -chwili jak nr'dale, 
posunk-tc um’arjcmvanle \v ctanoj sprawfet 
Litwa kowieńska jedynie l wyłącznie ponto 
sto odpowtedzfeiłmść za dalszo wypactk8 
któto z ire-zrtr/.utniałą dla initio lekkomyślno1 
ścig prowokuje.

NOT A POLSKI DO LIGI Na RODOW.

Warszawa PAT. Dnia 17. bm. wysłał do 
legat polski przy L ’dizo Narodów dwie aepfl 
sze na ręce sekr-ctaiza awracajjfę uwagą 
członków R ad y  Ligi Narodów na agresywno 
zachowania się Litwinów wobec wykonania 
uchwały Rady Lśgi z  3. bm. dotyczącej 
działui pasa neutralnego. W  depeszach ty cif 
cytire delegat Polski następująco iakty: Wi
Kownie rozlepiono odezwę strzelców Kta** 
pędzlach, życzącą powodzewa strzelcom 1 
tewskim na froncie wileńskim. W  okolic"- Ko 
szedar tworzy rząd litawski nowe oddziaiS 
paTjrzancklc, złożone z elementów b. a-m# 
gen. Bcnnonda. Wyszkoleniem tych oddztar 
łów zajmują się oficerowie iiiemieccy, a na 
czele ich stoi puik. afinr Bnnnonta MikuckS 
W okolicy Oran zgiOmaociU Litwliń znaczmy 
szc oddziały swoich partyzantów, którzy sUr 
wiali czyiKiy opór polfc-ji oo-Iskteii przy zajmą 
w aułu przyznanej nam części pasa neutralna 
go, szozbgóiajje w okoBcach wsi Klepacze I 
Lejoaiy w re jonie 01k'!en«ik. Poiniędży wzlg 
tymi do nienmn liariyzantami Htcwskimi zali 
ważono żołnierzy i oficerów 12 op. lisowskiej 
oraz cohobiików uiemćeddclf. b-fraty’ na-sen 
vrynoszą 1 zabity. U rannych

Paryż PAT. Ilavas. IMfwuikr donoszą. Ar 
Poincare przyjął dziś ministra Zamoyskf-eiga 
którj zaprzeczał pogb»stó>m o wkroczenir FM 
Jwków na lerytoryum Litwy.
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Warszawa. (Tcl.). <z). Pasa sowiecka ponow- w Szwajcaryh Drugim źródłem alarmów są rtc 
wilie występuję z alarmami wojennym', a depe- niesienia z Kowna, Jakoby Polska skoncentrował; 
Sze z Wiednia podają, że Polska i Rumunia po- wojska na granicy litewskiej w celu uderzenia 
Czyniły rzekomo wielkie zamówienia na amunicyę na 1 itwę i Kłajpedy.

Stftntflaate ■ ifeni& t/*
WARSZAWA. (Telef,). (z). Pod War- 

szłtwg u ało się schwytać ■ policji jedńeyo 
ą nain eoez >i c niejszych ba id tów, który 
T>al żof do szajki z.ianego i rot strzelanego 
już bmdyty Gó alskiego. Był to Wawrzyniec 
Prmidows i. W obawie przed zemsty wic- 
*macy ukry > ali go bardzo często przed po 

, łicja. W sobotę 17. b. m. posterunek poli­
cyjny w Białej, pow. Rabskie o, zor/ał po- 
"tyądomiony o zbliża: iu się Domidowskiego.

Dwóch policjantów wybiegło na postu- 
kr* anie i stoczyło z nim formalr. i walkę. 
Bandyta w walce z jednym z policjantów 
okazał ~-ię silniejszym, obalił go na ziemię

i zaczął dusić. Wówczas drugi policjant przy 
łożył mu lufę do szyji i wystrzelił. Dom 
dows'<i wypuś ił przeciwnika z żeDznyc 
uści ków, zo-.tał ubezwładniony i odstawio­
ny, do szpitala, gdzie po upływie pięciu go- 
(Lin zakończył życie.

Był on bogatym gospodarzem, który 
posiadał 30  morgów gruntu w pow. Gró­
jeckim. G spodair wem zajmowała rię żo. a, 
on zaś trudnił się ban :yty niem.

Przed śmiercią zeznał, iż ‘ z wiosną 
miał zamiar obrać sobie Rosję sowiecką zc  
teren dalszych działań.

 0 0 — -

P O W O Ł A N IE  R O C Z N IK Ó W  1897, 1896 1 1895 
NA Ć W IC Z EN IA .

Warszawa. {A. W .), „Kuryer Polski'1 donosi 
Se 15. marca r. b. powołany zostan ę n? 8 tygo­
dniowe ćwiczenia wojskowe rocznik 1SS7 Na­
stępnie powołane będą z dn.cm 15. maja 1896 — 
zań około 15. iipca 1895. Na razie nie przewiduje 

,Alę w roku bieżącym pov/olan'a dalszych roczni- 
f kow Zaznaczyć jednak należy, że ćwiczenia ta  

nie maj® nlu wspólnego z mob'lizacyą,\ lecz są 
wlaśnłe dowodem wstąpienia naszego państwa 
w stan pokoju.

PLAN INWESTYCYI KOLEJOWYCH.
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n a  la ; 1 0  m a fc ic y c h  n a  ceihi p oerh iet^ em e §!>ra 
w ito śc i k c ie j l  O p r a c o w a n ie m  t e g o  p la n u  z a ­
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OBjCHÓD W  ROCZNICY KOPERNIKOW SKIEJ 
W TORUNIU.

p *A __ ii,
Toruń, (P a t). Uroczystość 450 rocznicy uro­

dzin Kopernika rozpoczęła się tu pontyStkaicut 
mszą w kościele św. Jana. Po nabożeństwie u- 
tworzył s ę  pochód, poprzedzony przez szwadroa 
kawaleryi z orkiestrą. Pochód ruszył ku ul. Ko­
pernika, gdzie nastąpiło uroczyste odsłonięcie ta­
blicy pamiątkowej na domu rodzinnym Kopernika 
poczeni pocnód skierował s ‘p ku rynkowi, gdzie 
nastąpił ozłożenie hołdu i czci wielkiemu myśli­
cielowi i obywatelowi Polsk'. Po przemówieniach 
składano na stopniach pomnika wieńce. O godz, 
1-szj odbyła się w auli szkoły wydziałowej tm> 
czysta akademia. O godzin ę 14 odbyło się śnia­
danie nacześć przybyłych gości.

O godzinie 7 -mej dokonano otwarcie książni­
cy hn. Kopernika. O godzin'e 8-mej odbyło .słf 
galowe przedstawienie w Teatrze Nr. rodowe nr

'

| v | h ' .7 » B S Ł  M L  *
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K D P U iy  t n o p u ^ i

PŁÓTNA
SZYFONY, W E B Y ,  PERKALlfiY
P O L E C A  HURTOWNIE i DETALICZNIE 

PO  CENACH FAJjJRVCZNYCH

KATOLICKA

j g  p  LWÓW.R Y N EK 4 5  j m
£ jg  | &  (róg ul. Grodzickich) MmI p S ,

*fi3 R Y N E K S 3
653

Z A K Ć A O  D ł l N T r S f Y C Z N Y .

hsn 5. M ita  Pr. Urlels i
Kopernika 12, ord. od yodz. 4 — i od ś - s  1*491

wiadomości b eiace.
Wysrawa przemysłowa w Brounlcy. Celeai 

przeglądu si! twórczych przemysłu ziemi Micha; 
łowskicj na Pomorzu, otwartą zostanie Wystaw# 
przemysłowa w Brodnicy (Pomorze) od dnia 23 
czerwca dc dnia 1. Iipca 1923 r. Przy wystawi# 
przemysłowej otwa-ta zostanie również wystawa 
rolnicza. Prace już są w pemym toki?. Komitet 
przygotował obszerne sa lt i ogrody na pomiesz­
czeń e eksponatów i zwraca się do przemysłów-* 
ców polskich z wezwaniem, aby wzięli w niel 
jąk najliczniejszy udz!ał. Zgłoszenia przyjmuje? 
sekretaryat W ystaw y: F. Tomkiewicz, Brodnica' 

irs ; Lista sędziów przysięgłych. Do pierw­
szej nadzwycz. kadeneyi sądu przysięgłych, ros- 
noęzypającei ^sie 5-. w*'locz>W'm5
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Z OSTATMiSJ CSWfLI.

Z  p r z e b i e g u  d i f s i e f s z e j  r o z p r a w y  
F a . n n y  i M t n a r .

Ojurzajfoce zash ^ an ie  się „pĄrjbtKp au itrjatK .^

(rs.) Rozprawa dzisiejsza rozpoczęła sie 
od przesłuchania oskarżo .ej Fanny Dittner. 
Zoczęła ona odczytywać' awą napisaną na 
kilkunastu arkuszach obronę, sfowari i ;

—  Ala freie ósterr. Burgerin spreche 
,>cb dem poinischon G erchtn riie kom pe­
łen z ab.

Zeznaje w dalszym ciągaj, oświadcza­
jąc, że tylko Austrja m»ala prawo sądzić. 
Oskarżenie obecne odrzuca z oburzeniem 
(mit Entru=tung). Ponadto twierdzi, ża sądy 
austr. wykazały już, że j^st niewinną (?)

Przewodn.cz.: Na czem opiera pani 
Łarzut niekompetencji ?

Fanny D ittner: Dz aJalność nioja nie 
była skierowaną przeciw obywatelom pol­
skim, aie ówczesnym eustrjackim.

Następnie przew, oddaje gLOS prokura­
torowi, którv powołuje się w odpowiedzi raz 
jeszcze na akt oskarżania, który zarzuca 
oskarżonej pospolite zbrodnie, a te sączić 
ma prawo każdy rząd.

A -w . dr. S i  akowska p rzyłącza s ię  d> 
tego ośw adczenia. |

Tu Fanny Dittner wpada w ton azaic-' 
i li-ut—oil i oodniesionym g ło sem  ośw i--* '

cza, że nie uznaje ani kompetencji sądu 
pois .iego, ani ukiu oskarż, n.e, ntory n iej... t 
prawomocny, ponieważ tyfeo Austrja m.afe 
prą..© ją sądzić.

Trybuna udał się ttą natadę, po ktbioj 
ogłosił przeiwoiubjcaący iichwa.ę, mocą któ­
re. zarzut .uekoiupaieit. :yi sądu uznano źa 
niesłuszny.

T o  poirytowało tak dalece oska.iźitMą że 
w niesłychanie gwałtownym, tonfe zaczęła 
krzyczeć 1 nstofóć się, żo n e uznaje żadnych 
zarzutów przeciw sobie i eto żadnej winy się 
nie poczuwa, Jasikiem czego sur ze w. zmuszo­
ny by! kilkakrotnie zwrócić jej uwagę Ba nie­
właściwe zachowanie się.

Po IctlikakTomoin od1; nowi era'u obrony, na­
myśliła się i zaczęła długi w yvód na temat 
siwej n'  ̂wierności, wpadając chwilan5 znów 
w  zdenerwowanie, które musi powściągać 
p raw o  dnr v;ący:.

Oburzaięcem JesS wyrażenie się denim 
catorkl, że wscIl M ałoirłska jest krskstn 
okupowanym J o na ts'ega ty'Ko przemocy oku 
pontów. — Dalszy ciąg sprawozdania z  ros 
•prawy podamy w  numerze jutrzejszym.

— oo ---

wystawiono w Komedy! francuskiej nową sziukj 
Maurycego Donay‘a, p. t. ..Parai.re". W  akcEj 
czwartym jest scena, w której maż zabija kw 
chanka swe] żony. Rewolwer, z którego wystrzt,; 
lii, aktor miat, Jak się okazało, prawdziwe nabo? 
Je i cięŻKo zranił „kochanka". Publ ezność do- 
wiedziała się o wypadku dopiero nazajutrz z ga­
zet. Ale można sobie wyobrazić jaka konsterna? 
cya zapanowała wśród artystów za kułisam — 
gdy po fatalnym strzale zapadła kurtyna i spo­
strzeżono, żc ,.kochanek'1 bioczy naprawdę
krwtą. Inspiscent teatru składa winę na dostaw­
ce, który winien oosiarczać dla taatru broń z fał­
szywym! nabojami. Śledztwo w tej sprawie pro­
wadź' poił cya.

sttali następujący sędziowie: Herold Tomasz, mai j 
> ster stolarski; Biatoborsk. Lustachy, wlaść. reai, 

przemysłowiec; Bre ter Woif, kupiec; Bund Maks 
kupiec; Burzccki Micnal, inżynier cywilny; Chmie 
lecki Maryan Bończa, prokurzysta; Chudzikowski 
"Władysław, fabrykant kas; Jenik Władysław — 
właść realn., dyr. Towarz. kredyt.; K ttner Hen­
ryk, urzędnik banku hipot.; Klapp Bernard, ku­
piec; Klimek Alfred, Kupiec; Koleżańsk! Józef — 
kupiec; Koiońsk; Piotr, wlaść. reain.; Komarzew- 
ski Włodzimierz, st. kom sarz Magistratu; Ko­
walczuk Władysław, ślusarz; Kowalski Bolesław, 
orzędnik Banku; Machalski Karol, inżynier; Ma- 
Cieliński Teodor, w łaśctcel realności; Małaczyńskl 
Kazimieiz, urzędnik Banku przemysł.; Obal Jan, 
tapicer i dekorator; Małochleb Szymon, właść. 
realn., studniarz; Obc-rmayer Karol, urzędnik 
Banku przemysł.; Obei tyński Maryan, wlaśc* ciel 
realności i dóbr; Ochs Herman, kupiec; Olbert 
Józef, Ś/l. realności, podmajstrzy murarski; O lek-j 
siński Stanisław, sekretarz Ossolineum; Potoczny 
Franciszek, artysta-rzeźbiarz; Cfeeller Baruch — 
ku p ec; Raps Ignacy, zegarmistrz; Rehorowski 
Paw eł inżynier; Schnster AJired, b yb ' właściciel, 
młyna; Sega! Leon kupiec; Seidner Juliusz, wł 
do...u handl.; Senaczek Leon, stolarz; Tittel Leo­
pold. jubiler i złotnik; Zalewski Ludw'k, właść. 
Cukierni.

Jako przysięgli zastępcy; Jamiński Antoni 
handlowiec: Raznowsk’ Michał, kand. notar.; — f 
Kretschner Emanuel, urzędnik Tow . kred. Ziem.; | 
dr. Majewski Eugeniusz, kandydat adwokacki; — j 
Rega Andrzej, kasyer bankowy; Reiss Maks — i 
Rupieć; Rnmbfeld Sarni, kupiec; Rudnicki Emeryk 
st. kancel. M agstratu.

Rg^maftcscl
(?) Z z.si kulis kabaretu. Nie jest to już ta- 

tónn'c;^ że. po-wodz ;tća

j zależne jest w znacznej mierze od je j wielbi­
cieli. Niedawno temu wydarzył się we Florencyi 
wypadek, który na to stosunki „zakulisowe" 
rzuca jaskrawe światło. W jednym z tamtejszych 
kabaretów występowała mcjak3 Murar'. W  rze­
czywistości nazywała się hrabinę Sanvivre I żyła 
w saperacyi, utrzymując siebie i troje małych 
swych dzieci -z tego, co zarabiała jako „kahare- 
cistka". Ponioważ była piękną i młodą, a głów­
nie „nowością" za kulisami, zdawało s ę pewnym 
iowelasom, że to świeży żer dla nieb. Aie piękna 
Murari nie przyjmowała zalecanek i w sposób 
opryskliwy odrzucała każdą „propozycyę" tych 
wlelb'deli. Następstwa były tragiczne. Za każ­
dym razem, jak tylko się ukazywała na scenie 
wygwizdano jg, To tak zdenerwowało nieszczę­
śliwą kobietę, że po powrocie z kabaretu otruła 
się, pozostawiwszy list, w którym prosi o opekę 
nad dziećmi.

(? )  ,Jak powstały ba:k». Utarło się Już prct- 
konane, że bajki „przywędrowały" do nas ze 
Wschodu. Krainą bajek był istotnie Wschód i u  
Wschód starożytny. Olbrzymią ilość bajek mieli 
starzy Hebreowfe i przerabiane powielekroć razy 
znalazły się następn e w rozmaitych zbiorach. — 
Starożytny Egipt, Babilonia i Asyrja miały ich 
także niemało Najpiękniejsze wsz.akże bajki po­
siada!! Indusow e ! od nich to przedostały się one 
następnie do literatury angielskiej i francuskiej 
Po Indusach drugie zaraz miejsce — jeśli chodzi 
o twórczość bajek, zajmują Arabowie. Ale co 
najcekaw sze że wszędzie napotykamy remini­
scencje bardzo wyraźne. Reminiscencje te pow­
tarzają się w hinduskich i arabskich bajkach — 
w angielskich i francuskich, w niemieckch i ho­
lenderskich, a haiki narodów słowiańskich są już 
najbardziej do siebie podobne. Wyglgda to tak, 
jakby jedną bajkę, rozma'ci ludzie „rozmaicie" 
opowiadali. ;

(? ) Nieszczęśliwy wypadek na scenie „Co- 
medie Fwiy-wia" 7- , Parvi;i donora- fWcgdaJ

l i r o n K a  B i e ż ą c a .
"REPERTUAR TEATRU M IM jSKkO łT 

TEATR WI'ELKŁ

W torek 20 fety o godz. 7 „Gw!azda“ sztuką 
w 3 kat Bahra.

Środa 21 luty o godz. 7 „Cyganerya" opera 
Puciniego (gość. wyst. E. Eandro wskiej).

TEATR KAŁY
W torek 20 łuty o podz. 7 „Zabawa w m iłość6 

Iromedya w 3 akt. Kiedrzyhsk ego
środa 21 łuty o gedz. 7 ,.Zabawa w m iłość4 

komody?, w 3 aki. KicdrzyńsWleso.

TEATR NOWOSCL

W torek 30 fety o godz, 7 „Bal w operze" yp  ̂
retkę w 3 akt. R. Heuoergera.

środa 21 luty o godz. 7 ,,Bal w operze" ope ■ 
retka w b akt. K. Heubergera.

— o o —
Ptemfe.<8 w BńG/ TELI (uf. Rejtana L 3J.

Wielka rewia aktualna w 4 obrazach, pióra Bro- 
nowskiego i ŻywickEego p. n. „Mussolini nad 
Pei*w ą. Nowe dekoracye pędzia prof. Rutkov: 
skiego. Kostiumy z własnej pracowni. Tańce a- 
kładu prof. Godlewskiego. Początek o goazink: & 
wiechem.

— o o  —
Teati Sit, * r t  ^UL", Oeaoltńskicłi ML S e - i a  

satyryczna pióia STEFANA RAYSKIŁGC p. t .: 
„MUSSOLłNl W E L\ ;O W IE " Występy Noskow- 
skiej, Orlan, Borkowskiej, Emeri, Pilarskiego, — 
Bajona, Hollika, dr. Górskiego. Farsa w 2 aktach; 
„Kto nieboszczyk"? Początek o  godzinie 8—me). 
Najtańsze w Polsce ceny miejsc.

 OO—

Dziś koncert barytona Mi­
k o ła ja  Jach  ,j 

w s.li Tow arzystw a Muzycznego. 131H

— o o —”
Dzisiejsze przedstawienie „Gwiazdy" Babra, 

zgromadz. niewątpliwie znaczny znowu zastęp 
pubftczności, która na każdym przedstawieniu tej 
interesującej sztuki śledziła z dużym zaintereso­
waniem bardzo dobra, grę naszych artystów z p, 
Bilińską— Czarnowską na czele.

Koło lwowskie Siow. Cbrz. Nar. Naucz. — 
zwołuje zebrane nauczycielstwa szkół pow­
szechnych na środc 21. but. o godzinie fi, wie­
czorem w sr,li Psi.' Tow. Pedagogicznego. Refe­
rować Jb&3v i>osc, K onecki i -s —n ta r  Sjciuskl 
«nruwy oillf -i w Sejmie

i
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Łcs-io^lścl. VV niedzielę dtua 25 bm. Doroczną 
\V'a!ne Zgromadzenie, o godz. 10. rano, w lok&iif 
przy ul. Zielone} 7. Na porządku dziennym mie­
dzy innemf przyjęcie statutu ogólno państwowego

Polskie Towarz. Politechniczne, We środę 
dnia 21. lutego br. o godzinie 6‘15 wieczór, od- 
będ ze się zebranie tygodniowe na które® pan 
laź,. Kazimierz Śwlerczydski wygłosi odczyt pŁ: 
„Istota grawitacyi".

Zgon śp Julii b a '. Jorkasch-Kocim wej. — 
Przedwczoraj zakottezyła w rnlcście naszem życie 
po długiej chorobie śp. Julia z Rooakowskch bar. 
Jorkasch-Kochowa, znana w szerokich kolach 
Lwowa i kraju dzi daczka na polu spoleczuem i 
riłantropijnem, "żona bar. Jorkascha-Kocha, dy­
rektora lwowskiego okręgu skarbowego. ? . p. 
Jorkascnowa' była prz-cz- życie cale n ezwykltt 
czynną organizatorką pomocy dla nieszczęśliwymi) 
bliźnich, zwłaszcza kobiet. — Założyła szwairfe 
trzy Tow arzystw a Ś. S. Saiczyanek. którego 

nyfa przewodniczącą, w czasie em cracyi wie­
deńskiej oigarażowała Komitety humanitarne — 
miedzy innemi kursa przemysłowe dla młodzieży. 
P o  powrocie Austryaków do Lwowa w r. 1915 i 
nast. kontynuowała dalej swą działalność, a teł 
Interw encji u władz. austryackk.h, zwłaszcza za 
rządów satrapy gen. Lotosvsky‘ego zawdzięcza 
ocalenie niejedno młode źycio i spokói niejedna 
iods'na. W  zabiegach swoich i pracy dla społe­
czeństwa była do końca niestrudzona i pełną 
poświęcenia. Była też orbmacjzona przez papieża 
Orderem „Pro Ecclesia et Pontifice“.

Zgonowi śp Zmarłej i ‘żalowi Je j małżonka, 
:owarzyszy powszechne wspótćawre.

Cześć Je j zacnej i czystej pamięci!
N.wły zgon wsccdyrektnra Magistratu, Ma- 

iewskhigo. Pi zedwczoraj '  około godziny 7-mej 
Jcczorem , zniart nagle na ulicy, w przechodzie 

przez pi. Mmyack! na udar serca, wicedyrektor 
Magistratu lwowski ego, srarszy radca, śp. Mie­
czysław Majewski. Żona jego, która mu wtedy 
towarzyszyła), dostała pod wpływem strasznego 
wypadku, pomlęszatda zmysłów'.

S  p. radca Majewski należał do najwybifniei 
sz7ch, najzdolniejszych i najbardziej doświadczo­
nych urzędników lwowskiego Magistratu, w któ­
rym pracował przez ki!kadz:esiąt lał. kierując 
w ostatnich lalach różnymi departamentami lwo­
wskiej munieypałnośc?. Jsdco- Polak obywatel 1 
kolega, posiadał wielkie zalety charakteru i licz­
ne przymioty towarzyskie. Pozostawia też po 
sobła ogólny żal i dotkliwą lukę. Liczył lat 55.

Cześć Jego camiec'1
WioJkł raut posl protektoratem Pad wojewo­

dziny Grabowskiej i Prezydentów ej Nsumanowej 
odbędzie się 24. lutego w sobotę, w salach Ra— 
utsza. Przewodnictwo Komitetu objęły Panic Mia 
czysławowa Teoćorowiczowa i Jadwiga Papara. 
Wspan'ały program ą^iystyczny gdyż udział 
łaskawie przyrzekli: Panowie Prawdzie, uSFi"cki, 
Marek; Panie Ewa Bandrowska i Emma IftWfsta- 
lówua. przytom koncert muzyki wojskowej — 
znakom ty bufet bez knrotty, ściągną niewątpli­
wie cały Lwów kulturalny 1 ofiarny, gdyż cały 
dr chód z rautu przeznaczony na ubogi donrek.

Wyjaśnienie. Odnośnie do wiadotuoiści a  rze­
komym zamachu morderczym adw. M. Osterman- 
tia, dowiadujemy się z wiarygodnego źródła. że 
ale zachodzi zupełnie ani wypadek morderstwa, 
ani samobójsl w a.

Pomyłka druku. W wczorajszym numerze 
Kopernikowskim, w- ustępie, stanowiącym przed­
mowę du „Nabożnego wiersza Kopernika", zaszła 
pomyłka drukarska, która S>zan. Czytelnicy za­
pewne odraza spostrzegli. Mianowicie ma ram 
ojrć uwaga, łje poema, „t-stedm gwiazd" przed­
stawia rzewnie „dzieciństwo i pierwszą młodość 
Cbrystasa", j  nie „pierwsr*. miłość'*, — jak 
flcwtópo

Pierwszy dzień rozprawy. -  Zastępcy prawnS po-* 
szkcdowanych denuncjacjam i - Denuncjaforka 
i jej obrona. - Ławy dziennikarskie i publiczność. 

Akt osKariema. * Dziś dalszy ciąg rozprawy,
(rs) W szeregu numerów poprzednich 

przedstawiliśmy j i  „Łłogosiawioną1* d!a lud­
ności csmłolność austiyj&ckiego s p ega i dc- 
nuncjato-ki Fanny Dii ner we Lwow.e,

Wc oraj ta patrjotka austriacka zasia­
dła nareszcie

na lawie os Karconych,
a sprawozdanie z J-uo dnia rozprawy za­
mieszczona było już we wczorajszy n nume­
rze „W  oku Nowego".

Poszkodowanych, t. j. ofiary denuncja­
cji Dittnerównei, zast puja szereg adwoka- 
:ów, więc dr. Micha'ewski, dr. Macieliński, 
dr. Srokowski i dr. Źywicki, a prócz tego 

i zgł sił się adw. dr. Tyczyński im i-nem adw . 
! Witolda Chołodeik ego, inż. Z d  sł wa Cho- 
iedeckiego i inż, Rc mana Garwultnskiego.

Oskarżona, której sylwetkę poda'iśmy 
w numerze wczorajszym, usta leżnie wstaje 
od stoju, założonego księż ami i aktami i

Porozumiewa się ze swoim obroitcq
dr. . ankiewiczem.

Ławy dziennikarskie zapełnione przed­
stawicielami prasy, wśród których jest takie

rysowniK „Wteku Nowego*',
który uwiecznia sylwetki oskarżonej, trybu­
nału, obrony i L d. Sala dość silnia wypeł­
niona publicznością.

Wczorojs ą rozprawę wypełniło w c a .c -d

odczytywanie aktu ossKarżenia,
ćtó y obwinia Fanny Di tner c  oszczerstwo, 
gwałt publiczny, krzywoprzysięstwo i caiy 
srereg rużny h czynów, które już wyczerpu­
jąco również opi-aiiś ny.

Przew. r. Gottinger po  ukończen:u aktu 
oskarżenia o go. z. 2 g ic j, odroczył rozptawf 
do dziś, godz. 9-tej rano.

00  1 *

(rs) Złoty damski zegarek ze złotym łań-> 
cuszk en wartości 2 rrulionow marek, zgubiła 
Julia Matwij, zam. przy ul. Zygmiuuowskiej *4; 

j w czasie gdy przecnodziła z Rynku przez plac j 
Maryaeki. j

i (rs) Czyja konie? Banda rabusi bolszew ic-'
krch, która w łesieoi z. r. przedarta się przez 
Zbrucz do Małopolski i rabowała w okolicy ko­
nie, w czasie ucieczki pozostawiła obok Kopy- [ 
czyniec trzy konie, którymi zaopiekował się po-1 
sterunek policyi w Knpyczyńcacb- Jodem z nich 
s :wy widach, drugi klacz kara. trzeci kiacz k u -; 
iztanka z biaty gwiazdką na czoło.

(rs) Włamania nocne przy «]. Janowskiej. — 
Do Koszar przy ui. Janowskiej 63, w których o- 
becnie mieści się schronisko dla zdemobilizo- 

j wanych oficerów, włama! się nieznani sprawcy 
1 przez okno w nocy z dnia 16 na 17 bm. I skradli 
i bieliznę wartości półtora miliona marek.
| ( s) 12-łflIHouewa kradzież hitra. Nieznany

sprawca obłowił sie wczoraj w niieszkaniu BSa- 
Ibrn Becka przy ul. Kościelnej 8, kradnąc z przed 
pokoju futro bobrowe z sel.,kiuoovyiu kołnierzem 
wariości 13 urlionów Mk.

(rs) Była rew izja , de nie było tytoniu. — 
Z ten! .doniesieniem .przybył do Redakcyi nieiakt 
N. Eeuc-yskiin, zamieszkaty przy ui. Berka 8 — 
cel .m wy jaśnien'a notatki pt.: ..'tjajiny magazyn 
tytoniu" z daty 17. bm. j

(rs) Z bruku lwowskiego. Wychodzące we 
Lwowie od niedawna, pisemko pt.: „Kurier Lu-i
dewy" przestało wychodzić z powodu hraku 
czytelników'.

(rs) W aryat z Kuhuikowa miał sacharyiuj 
W  sądzie karny przed r. Hitlem odpowiadała o- 
liegdaj Berta Kinschlas z ul. Słonecznej 23 za to 
źo przy rewizy! znalazta polfeya u ulej walisk$ 
pełną sacharyny. 'I'fumaczvJa się, że sacharymę 
otrzymała od Ruchll Rauchfleisch z ul. Szpitaind 
11, a ta znów, żo otrzymała i*  od brata Markusa 
waryata obłąkaneco z Kuiparkow# (naWayodniej

szy wykręt). Oskarżenie zarzucało im lichw* 
wojenną. Jednak dla braku dowodów sąd uwolnił 
Bertę i Rucldę, konfiskując jedynfe sacharynę.

(rs) Ogj ai czcnio godzin policyjnyct dl* 
dwóch kawiarń, Czas zamykania lokalu ograni­
czyła polieya dla kawirni „Renesans" tylko da 
gadzmy 1-szej w nocyA a dla kawiarni „War­
szawa" do 12-tej.

(rs) Krwawa awantura wo Lwowie, O aegJaj 
w nocy około godziny 2-giej przybył1 do ka­
wiarni Udziałowej właścicici realności Czyk —> 
urzędnik prywatny Gwozazinski, wł. zakl insiaL 
Gustou cz i b. fotograf z ul Rulowskiego Lcsko- 
wicz, którzy wywołali między sobą awanturę. 
Czyk poderwał krzesło z pod siedzącego Gusto- 
ivicza, a gdy ten wywrócił się na podłogę wśród 
śmiechu, Czyk wysypał na niego dwie paczki 
proszku do zębów, który miał w Iccszeui. W  tei 
chwili kelnerzy povzę!i go bić. poczem laskami 
wypchali towarzystwo ku drzwiom, a tam zja­
wił si& r.agio wyw. Mazurkiewicz z poi. państw. 
1 uderzył Czyk;r w twarz, poczem kolką rewnl- 
v eru w głowę tak silnie, że spowodował zała­
manie sic czaszki i ranę. Crvlca odwieziono da 
szpitala, u v/yy. Maznrłu.ęwLza zawieszono w u- 
rzędiYWmru, aresztowano i odstawiono do sadu 
za ciężki* uszkcrłzcuie c.iaia.

—~  GO—
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Do istniejącego lokalu * magazynami przy 
ruchliwe; ulicy foetitrum m. slp) possukujC się

S I L N I K A
fachowca z jiobrej pr-t,.,puruj^cej sio branży. 
Informacye udziela C h .  W o  I  s ili  { . u  s 
Skład papieru Słoneczna 1. 13 .2S

J E D Y N A  K Z Ą D O W A

i m  A H E I Y I f l I K 1 M P Y ,
'idzieii aezpłaln n pną.erom  infor- 

ma ji i ws szdwek, aby umożliwić iw. 
prfukie os ęgnięcie numeru rejestrue. 
przed v. suryrnaniem e m i g r a c j i

BPrcsicSe t R oo !,ev -.,t“ —  28.
4.  kw iclnin .

: „ F re s id cn t A rthur* " — 7.
f 1 i .  kw ietn ia . *

„Pre^id n t 1 illm o rc"  —* j4 .
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zyków  (i.iam ie ki, fran cu s :i; ang ielsk i). l ’ocada do 
o b jic iu  n a 'y c h  iiias t. D okładne o ferty , curie ul im. 
V ta c , i dp isam i śwlsdeciw/, re fe r  n .; '.m i i z  i >do> 
niem  f.ądr.ncgo w y r . .g ro cir :n do Adm in s tra e p  za 
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P ss p  s M r z s n m  tsledsńiHie
K : h  P S l I f i i l  * a ć w ,  a i 5 « « H a  ? 5 ,

12301*



„WIEK N O W f" N- S5 0 f a <kn|* 2 t 1923 ,

fi tgg  ***7*4 a>l ®-*ktr., dy.tamo-rnaszyny nej erszej j«. osci prąau zmiennego i stc-
jp |  ^  g  B U  ta* j f  łego oraz wszelkiego ro % ju m&teryałó

firma b e r n a r d  P a J i Z t r ,
e l e k t r o  t e c b n i ć z .  

Kopernika 17.
poleca

1 3 1 3 ;

A H U S Z Ł P w i i l
S*IBRVVSZOR2Ę!>.\?B ZAKŁADY POŁOŹN1CZF, 

p>h--*if -i *»«#£•% n ic a u o  w l ^ U  ty lK ®

?ndr£in 119ygtem,.,EeSi§“ Łtóia?.
P u o n  I# :łjt *  s.elii.,3 a-łU^ w tśri #k4r e,

. .p j d l o  a ; j o s .le g a  I  i i o w j m  1 6 'j

MASZYNrSTA ;o.-nevoy "atycnsiast do motoru Dlesta — 
WurchaJ w sk|, SoUt. ZerawskL 12819

ZAKŁAD hiltówr mrcdeŁ: Milller*. Rynet 19; 1. p. posM-
fiulo U..JOL  *  panno do Ualtn na massynle Singer*
i panienko do wyroby guzików. 13017

I r s a i f i  w « ^ *  2  w y rtn w ą  o b s*  rtu^, 1 d — ?i u b i- 
Ł u cjach , p rz y  p ry n cy p o ltto i u licy  w  >ś'ó Im ieściu , po  
•JEukaj® z a  fc£ tn i*t«g  s a  JoScei o b o k  R y n k u , o  P ra:u 

ib kw cjacn , % 3 -me vrnjściam i. n i_a«iąey r  <3 n a  biu ro  
lu b  p rz e d s ię b io rs tw o . Z g ło sz e n i*  z a r a z : pL B e n e ­

dyktyńska I. 1 E r h a r d b  64 1

iffliflgCa S9
t - ł y c h m  d«t p rzy jm ie  D R Ł  G U 3 1 R T A  9 f c A «  
t » O W  | i A ł 4 t ; j i  A k a d a n i c k a  2 .  13068

Hiobowe garaliurp jftó-
I I V A i N A  ap > r:A «rrt«  0  tm gp f c & r .

iS w f c i w a J S w o g ®  t i  **. 4 7 .  13177
.m m sm si  w o u i a  % s s a s s m a
>".-V7,YKRZY męscy — j?t..nijotn|oni w per Karstwie ł chtu 

rsku..yzacyl — zostaną ZARAZ przyleć) dc Zaifadn l * u  
STAWLYRZA ars Lwowie; ul. bertiardyósk; 1. 1.3933

td.ODNlARKE aamodsietn, oraz iv|e pouressu.o za dobrem
ery nagród 5.-«iera ooseitliie A, Lówesfliał: Maga yn Mód 
Lwów: Kopernika 17. 13122

DOSZUKUJE kwałjikowanej siły do dwufctateł c!ft=wcay» 
‘si Dn caiy (kica. Dr. Peu'cste)nov« ulfca Potockiego *4 
1 t». od Z A ------------- -- 12975

POSZUKUJE par.-enkg Izrael. do handlu delikatesów — 
Krlogafaauer. Sapiehy 27. 13013

POSZUKUJE sie cegtetnlki do maMcego sle zakładać pieca 
polowego. Zgłoszenia' Zarząd Tóbi SiEWANOW.C — 
stacya Szccerzcc kotu Lwowa. 1306U

P an na  dQ Zakładu dentystycznego do asysteucrl -  zo_ 
stanie przylętą. Wlajomołd: Biuro Ozioszed Sokołow­
skiego — Jageiiońsk* 7. 1.3:03;

Sz e w s k ic h  robotników nr szytą robotę poszukuje; Sales; 
Lwów — 3_u > Mai* i i  13113

ClIŁOi COW do praktyka prtyim.e sfusarnia SYKSTUSKa 
Nr. 34. —___________________________  13163

S L JZ a CA do szystk(ego potrzebna do Gospodyni. Ulica 
>yciakow»ka 34; drzwi 7. 13164

ŻAYIECIaRKI I •podtiicazrfci os su Kuje Kbidler — ulica 
Aitanerriłcka 23. 13165;

NAUCZYCIELA (Kił dct dwolga dzieci posaufcafe na pro. 
wiacyg. ijagres sekory paargze.ju»eł. Zglos * c .ia : Pol.
Tjw ars. Pedagog jezr-e; ni. 7imor-'v6nta 17 , miedz godz. 
5—7 poiKdudnla. 13171;

POTRZEBNA szwaczkę do białe! tcelisny dobrze p .-.ccom; 
Stenhiewdcza 3 : L Pietra: miedzy 3 —5. l't7S ;

ZDOLtiE Panny do Icostyuinów potrzeba* rutycbmiasł. — 
Kik sóiuta — Rzctnłcki 17. 13133;

aLUJAt,™ OO W8Z1 STKiEbO 1 OOtiREMI SW IA D ?.! 
C YAsti Z V OOCSRr.lt WV^A<iRl)DZEN!r'i POTRZEBNA i 
tkRAZ. ZYSLIKłEWłCZA, 91; ORIitPP PIĘTRO NA' 
3R A W 9. "044

.ZDOLNE żakieeiarti przyjmę na.yckmiŁsŁ — Izlewcsynsl 
J-l praktyki. Prasow ać Sck,cn Oamsktcfc RERTA li ca 
Cborr Ssvrn,v . 6  13!i i ;

ilUNOAN'."KI ratynocraael poazufcuło titjrob ab st fcanzeiA. 
>fY* f-dwoEsta MlaysScgo — 3-gc Mala 5. i3033

P O M O C N IC Y  S Z E W IS C Y  z o sta ti?  z a r a z  p r r y ie -  
ci- P l̂iąte Ż/f'!-tve!t3 M. skV

iJEIU iZESA  OCEł do robót cyniogratiaznych poszirkuje ste 
na doji . .  .nic.. Zgtoer.eaw pod r.HEMIORAJ'17. d .  
Aaro- W tek*. 13149;

PIERC SZORZBL.łY U m  poszuliul* zdcAiycfe krawców 
Uamskicfc. Zgłoszona pod SZTUCCl DO DOMU do Adm. 
Wlefca. 13142

SŁUZACA do aotowsilla sostaole przyjęta. Wałowa 29 — 
I. pietra. — 13143

PR Aj.. i!YKANT do 'tcladB papieru poszukiwany. — Ulica
Wałowa 29. 1314,,

POSZUKIWANA kobieta pracowita t  uczciwa — która 
zaimi* ł|q kwnem potrzebna. ?g. ł»ienl*. pite TOPU — 
sfragan l miesem Nr. 16 lub pod GOSPODYNI do Adm. 
Wirku Nowego. IT/96

HA” C!.ARK1 craa do ws'sry.vualH PTLET pojsukuje — 
Chnilel-?wsKa — ChorąS-czyzny 24. f;ł!06

PRACOV.'MlA trykotarskn SPLOT — Tarnowjkiego 59 — 
przylmje m,:»zya;«tkg i dziowcz/nke do naukf. 13107

POSZUKUJE samodrl bią ; bardzc »4o!n» żakieciarkc; — 
A;>nlman — Kopernik# M. 13U0;

PRALNIA poszukuje Ltraczkl. Słoneczna 23; Kogu 13(29

MAOAZYit mód THE ROSE ul. Kooernikk 7 - poszukuje
lULycbmlist uzdolnicną sile mudniarsk#. 13121

CHEniiK do fabryki na Wol'"r u potrzebny. ZglOłzenta' Dr< 
Mabl; ul. Koralnlcar 8 ; Ju 2 - 5 .  13123

£ 11214JU T Ę  r a ^ S L ^ S a
AKUSZkuŁKA przy Junie garaówjjala — udziel, porad cm# 

dukrecyą. LEONA SAPIEHY 61: parter. 11979

AKUSZERKA przylmule zamówienia — m *i«a porad po* 
dysfcrecyą. Bartosr.* OJawacklego 11A M. Tkacz. ,303 r

OGRODNICYI Mi.ECZARZEl Rzadka ofcazyat D<> wydziee. 
Jawienia ua przedmie dciii l wowa pere morgów ...ja  
mteearran e wola* i duta sUlnia ftweatualnie spółka). —* 
Zgłoszenia pod INTERES do Adn. Wjeku. 13041

PRZYJMĘ kjlfeii Pan,,w ua dobry i tan) domowy włfct «  
Zgłorseaia; SUCHACKA — Janowska T 130S9

POŃCZOCHY i skarpefd cienkie przyjmuje do podroblenii 
Zakład trykourskl Obozowa S. 1295*

SPOLNIKA z kapjtsiem 12—15 milionów do rentownego in­
teresu sklepowego w kródioirśclH Kiszukuja sic. A'{a. 
aonwii j Biuro Br deje* — Kufułusi’; !  2. 13131:

INEORAJACYE idziela darmo — prsylmaie na SBrKedsra
■ wSKCikłeg. roaaaji zeczy | towary — Irurnia okazyjnie 

wszystko Agenc a rlan it) y. ; Lwów; H-uchnackiego 6 —
od 3—5 (pl Akauemicki). 13171

SPOl NEKA z wieuszym kapitałem do fcoL,erwowanla łarzyC 
k.mlitar; ogórków poszukują. Jasnngórskr - -  RZESZOlAT.

—  —  —  652

WEZME chłopczyka za awcii i-  nalnsłousze go w bardzc 
dob:c ręce. Zgłoszenia pod DOBRE 5 "CC do Adufc
Wieku Nowego. ____________________________  I_i79;

UDD.,31 aiednti oletniego chłopca rcL jyru sat. na *ry„ 
chowani* lub ar wSasiw —- dobrej; bezdzietne* .odzUtlw
na prSwiacyi — * powodu złych stosunków. Łaskaw* 
sgl«&**nia pod Clit OPIEC do Adm. W eka 13134;

LEPSZA PIANISTKA priyimio grani s wieczorami — to*-i 
wlarni — reatauracyi — klnie. Adres: PEŁCZYŃSKA Sr 
prawy parter. 13114

TANIO: UOtlRZE przerabia MEBLE: m»ter?.cc; rz..*naa
firank.; T apcer i  Warszawy: ul. Głęboka 15. 13139

13P0LNIKA (SpóliileikeJ wkład Milton; oiurs handio,
wego poszukuje aitj. Wiadomold pod SPOI,SUK do Adm, 
Wirtru 180*9

a.KU^ZERKA LUj KOWSKA * W iisajw y — p z.yjmule 
mówienia -  ucz ela ro ’ »d pod dyskrecya. U! ASNYKA 
Nr. • td7^ew.ęć) Hf.15

M !8 S Z X A N M  I fK Ł K I*V  m m i

DOSZUKUJE sic Sokala sklepowego wraz z magnzimera. ca 
-Zglbsien a pod , SPÓJNIA do Adm. Wieki _ I 3 JD

POSZUKU E wspólnego mirszkauła przy .ouzinle skront, 
ae| IntcIH uitnel. Wiadomoid nod ..1200“ do Adut. Wiek#

— I w—  EE— . — 9Ćn
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których praco sva! i którym oddawał aswgi, zależnie od oko- 
licziłOŚcL.

~  Pan jest jej ojcem .. — sz^pnglem — czy to możliwe r, 
Hej ojcem™

— Mój Boże, ależ ak, jestem ojcem młodej ilziewczy“ 
«y  — odparł z uśmiechem — a więc zarazem beneficjantem, 
piytkowcą legatu Noela Do.geroux przez dziesięć miesięcy. 
Tylko przez dziesięć m;esięcy! Rozumie więc pan, że chcf 
jak najprędzej obj tc w posiadanie taren, ukoóczyc prace, I 
przygotować na czternastego maja inaugurację, godną we 
wszystkiem mojego starego przyjaciela Dorgeroux.

Czułem, i f  poi snływa kroplami z mego czoła.
Wypowiedział siowa, których się spodziewano i które 

prze powiadano.
Był owym człowiekiem, którego zapowiadała opinia pa 

bbezna; ,,0  i Znavzo«ej godzinie ktoś wyldzite z ukrycia- “

• "CMR/U liEflr J op »jJ2p»*W»ł<S  ̂ *aAlMOjflajimjs *.ap

.  - IH. ym A J^ C  ^ R u i i  OCZU* dSJ

słowa i zamysły mego wuja, wszystkie cuda Ogrodzenia^ 
wszystkie fantasmagorie ekranu. ,

Po upływie tygodnia Paryż, Francya, caiy świat znad da­
na'drobniejszych szczegółów, prócz rzeczy tyczących stę 
wyłącznie mnie i rieranżery, to, co nazwano natychmiast — 
określenie mimowolne — tajemnicą Trojga Oczu.

Ironia, szyderstwo, wybuchy śmiechu, oto z czem się na­
turalnie r-potkaieni.

. Cud znajduje wierzących jeayr»e wśród tych, którzy srf 
jego świaukanr.

A czernie, jak nic cudem wytłumaczyć zjawisko, które ni« 
posiaua innej możliwej przyczyny?

' Cudem była egzekucya Łdyty Cavelli Cudem ukazanie 
walki między dwoma lotnikami! Cudem była scena, w której! 
Cf n Noela L)orgeroux trafiony został kulą i Cudem była wizja 
jUgrodzenia, w któiem Beranżera tańczy, pada i omdlewa? 
A przedewszystkiem cudem było ukazł^yanic się owycł 
r rojga Oczu, mrugających, żyjących, patrzących, oczu tych 
©sób, które mają uczestniczyć w przedstawieniu i być cudo­
wnie zapowiedzianymi h± v,-ykładnikami!

Mimo to zyskałem zwolna obrońców. Zbadano moją prza 
szlość, poddano dokładnej rozwadze ważnuść mojego świa­
dectwa, a jeśli nawet uważano mnie jeszcze za wariata lut 
chorego, ulegającego halucynacjom, to jednak uznawana 
prawdziwą moją doorą wiarę Utworzyła się grupka wierzą- 
cycbj. Staczano waiki Ach, aeś!i mój biedny wuj Doigeroun 
pragnał dla swojego amfiteatru lieznei Diióiicznoścl, jakże pra­
gnienia jego prześcigną! straszny i bałaś].wy rozgłos, którii 
powstał nagle i szerzył sic z szybkością piorunu.
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ani BIBLIOTEKA POWlLŚCI „WTEKU wOAEGO'

Zresztą nad catą tą wrzawą Ttóra rosła zwolna, góiuwa- 
IL jedna myśl, która wynikała z tysiąca nairozmaitszvch przy-
|MiSZCZvó.

Powtarzam ją za artykiwem pewtiegc dztennrica. który 
żenowałem.

.Jakkolwiek bądź. rzecz się ma, bez względu na nasza 
*daaie o rzekomym wynalazku Noela Dorgeroux i nasz sąd 
o słanie umysłu i równowagi duchowej p. Wiktoryna Beau- 
jjra»ua, pewnetr jest, że musimy poz.iać prawdę. Skoro tacy  
4waj ludzie jak Ve!mot i jego spółtrik wzięli się razem do śc»» 
»Je określonej pracy i ukradli naukowy wynalazek, skoro wy­
konali swój plan z taką zręcznością, mimo wszelkiej nadziel* 
(to chyba nie poto, aby rozkoszować się w ukryciu wynikami 
*wojeeo przcdsręwziecią, nieprawdaż?

Jeśli posiadają pismo Noela Doigeroux i uzupełniającą *  
formułkę chemiczną, to jedynie poto, aby wydobyć z nieb 
łyszystkie K orzyści, które Noel Dorgeroux przygotowywał 
ala siebie Aby zaś wyzyskać ta'cmnicę, trzeba tc, u c z y n ić  
jawnie, publicznie, wobec świata. Dlatego też pocóż zadawać 
Sobie trudu i kryć się w jakimś zakątku Francyi mb gdzie u- 
Sziej i wywoływać nową historję. Szkoda trudu, ponieważ tak 
• £ y  o w a k , wina będzie ta sama. Nie, Dlatego lepiej odrazy. 
*amstalować się lojalnie, cynicznie w  amfiteatrze w Ogrodzę- 
*kt i zużytkować to,, co ieśt już dokonane według najlepszych 
ipcmysłów bioela Dorgeroux.

„A zatem, dochodzimy do wniosku. Wkrótce wyjdziB 
ktoś z ukry cia. Odsłoni się jakaś twarz. Dalszy ciąg i koniec 
iofedokończonego spisku i , awnkj się w  całej pełni. I w ozm> 
czonym dniu, M maja, — za trzy tygodnie — bodziemy 
łsczestmezyć' w otwarciu arni.teatru, zbudowanego przez 
iNoeią Dorgeroux. Otwarcie to odbędzie się pod bezpejśiednim

M. LEBLANC -  „irłO Ji ' s?5

J- _ t r- • • - *--» f , TC.'  ̂ . • * 1 ' ^
— Wczoraj. Miał go w  rękach sędzia ilcdczy... lab uołć^ 

fjusz...
j.,o7gniewattir. się .
— Ach! o to chodzi. Przeaewszystkiem testameat ten jest 

ber żadnej wartości Mam Ust od wuja
Przerwa! mi: , i-
— List ten nie kwestyntiuję testamentu Każdy to paił» 

powte, .
Ą powtóre... zawołałem — Przypuśćmy, że nawet 

testament jest ważny. Nocl Borgercurr zapisuje w  nim dom 
mnie a Ogrodzenie chiześniacau. Prócz -mnie dziedziczy 
tylko Beranżera

r-— Istotnie... istotnie... — odparł spokojnie. — Niewlado > 
tno jednak, cc się stało z Beranżecą M^ssignac, Przypuśćmy* 
ie  umarła... , . .

Zapłonąłem gniewem
— Nic umarła! To niemożliwe!
— Przypuśćmy więc — rzekł spokojnie — źe żyje, że zo­

stała porwana lub się ukrywa. Tak czy owait pewnem iest, 
że n enia jeszcze dwudziestu lat, a przeto jest maroletnia i nip 
może sama zarządzać swoim majątkiem. Wobec prawa muże 
więc występować tylko przez swojego naturalnego przedsta­
wiciela,. opiekuna, w tym wypadku przez swojego ojca.

— A o:ciec jej? — spytałem lękliwie.
— Ojcem jej jestem ja.
Zdjij! kapelusz ukłonił się i rzekł:
— Teodor Alassignac, lat czterdzieści dwa. urodzony 

w Tuluzie, handł&rz wina.
Cios był silny. Odraza zrozumiałem całą prawdę,
Ten człowiek, ta podejrzana i podstępna osoba, był ojcem 

j Wv>3tepo«m-I 'lf iinieojo dwóch Noólników, dlA



„ W ltK  I N O W  Nr. oóOi i. dai*. tu ego i9 J3 1*

S POKOJE z kuchnią f urządzeniem odstąpię. 2gIosteriia 
pod AMERYKA do Adm. Wicka.__________  13066

MIESZKANIA 3 lub 2 pokoi.- z kuchnią w pobliżu rogatek 
miejskich ewentualne małego domku poszukuje na w y. 
■laiin lub dzierżawę za dobrem wynagrodzeniem bez 
pośrednictwa. Zgłoszenia pod LONGIN do Adm. Wieku 
Noe/ego. " 13183

LOKAL frontowy; o czterech dużych ubikacyacn z ko'u. 
łortem przy głównej ulicy, do ocistąpinnia. Wiadomość u 
Pana Wisekik*; Giodiccka 36; w restauracyi. 13)74

y O K tJ kaw alerski um eblow any; z osobnem w ejściem  — 
m o r lw it  z lu jśc itm  łazienki poszukUw-Anyi. Zgłoszenia 
pot! 03C 0K R A J0W 1EC  Jo Adro. Wieku. . 13I6r

BkLEP w centrum miasta; katolikowi do odstąpienia. — 
biuro Marczyńskiego — Wałowa 2. 13147;

POKÓJ i Kucania z meblami do odstąpienia. Biuro Mar— 
ezyńsklego. — Wałowa 2. ' 13146;

MIESZKANIE 1 iub 2 elegancko umeblowane pohoic od ]. 
marca >utrz— ae ewentualni ' z calem lub częściowera 
utrzymaniem. Pośrednictwo dobrze wynagrodzone Zglo— 
szenia: Dyrektor KA KER — Sykstuska 80: 1. plątroi

_  —  _  —  1Ć134;

i  LUB 3 POKOI Z KUCHNIA BLISKO MIASTA — PO­
SZUKUJE MŁODA PARA. POD 5 MILIONÓW DO AD7S. 
WIEm j  NOWE* X  lil55

MIESZKANIE z pełrum utrzymaniem je Lwowie — dam 
iynow: lub córce profesora gimn. matemat. PLzyrodn.

z prowincyi — w zamian za przyjęcie pod tymi samymi 
warunkami ucznia przygotowującego u' a siódmi' 
klasy. Wir Jomość pod' ZAMIANA NA PR0W1NCVF do 
Adm Wieku. 13119;

NA yiOSENN KLRS rnodipąrstwa w rtkole prof. Heleny 
WALTOSIOWEJ — wpisy rozpoczęty się. Lwów ul.ca 
Łozińskiego 4 ; partti. 13MS

POMAGAM j wyuczem w Krótkim CŁ-sie Języka (rancu. 
skiego T niemieckiego. Długosza 37: II. p. 12901 .

DYPLOMOWANA prołesorka udziela FRANCUSKIEGO. — | 
Ulica Józela 6 ;  1 p 12892

ROZPOCZYNAM surs AMOlEJ.SKiŁGO. 3 goonny ty® > | 
dniowo — 20.GAJ niesieczme. Zgłoszenia do, A dmimstr. 
W id u  pod CONYERSAUON. 131*0;

UCZI; KROJU — latuo i prędko. Pracownia Sukien Dam* 
skich — Potockiego 54. 13115

NAUCZYCIELA Języka tureckiego wzg'ędnic chińskiego lub 
japońskiego loszukuię. Zgłoszenia z podaniem warunków 
pod WSCHÓD do Adm. Wieku. 13102;

WYNAL AZEK gry fottcplanowej! Jedna nawet LEKCY A — ' 
przyniesie nieoceniony korzyść ni .muzykalnym. Relrktoię 
na „amożnych. Zimorowicza 6 ; drzwi 3. 13178; j

M A b K ^ S T W A
SEPAROWANY — ni* z własnej winy — % 2 dziećmi, ma 

tcryuiuie niezależny, pos.ukule tą tir Ig ą  w cetu matry. 
niotiialnyip towarzyszki życia, inteiigentną. — rluic zapa. 
trującą się na życie; subtemą, możliwie wlada,ą„ą ang. 
lub frajc. Językiem, be* gotówki ale posiudalącą własne 
obszerniejsze mieszkania. Wiek 32—40. Tylko poważna 
nieanonimigwe zgłoszenia. Dwkrecya ręczon? słowem. — 
SPOKOJNE ZYCIE Adm. Wieku. '  :  12935

Kc PIE obiekt we Lwowie *  wohlym n kanie... .14 m u
koję) w cenie do „1 milionów. Zgł .colt do £  Iclegi 
do «ui Wieku Nowego pod KUPNO *a »a ta*K «

Jiwflu Iris:rat._________________________ 13153

SYPlAcM A używana z u i  .wini jnarmurowią tk ayiife  
do sp.zedania. Wiadomość FLORA; lac Klarysek; ?| 

— — —__________ — — — . 3102
P i e l  DOBERMAN do sprzedania Tarnowskiego 15: parter 

Prawy; od godz. 4- 6 . ■ 13173;

KORZYSTNY interes Jedyna sposobność! Wyzyskał twui 
spryt! Kup iiajutea wjriskł lub obiekt miejski w W ieJ. 
ktpolsce. Już tylko ma.a ilo-ć do nabyci^ — Pośpiech 
konieczny; bo ceny rosną. Iniormar gratis: I.wów — 
Głęboka 21 — Zawadzki. 13159:

KUPIE dom z lokatorem  f wobiets mieszkaniem w dobrym 
stanie niedaleko tramw.^u — rklad gotówka d s .rs ję ć  
miKonów — reszta na hipotece. Zgłoszenia pod SOWIŃ­
SKA poste.iestwibe RZESZÓW 554

CAŁE urządzenie sklejiowc kawiarniane — cukiernicze — 
nakrycia stołowe sprzedam lub przystąpię do spółki 

Zaflafcm  kąpielowym. Jasnogórski; Rz.uzów. 531;

ANuHŁSKIE garnitury Uudowc sprzeda Hala Aukcyftu — 
Akademicka 3 *  637; _•

Ri.CZNA maszynę 
Akademicka 3.

co szycia sprzeda Ifafa Aukcyjna — 
, i 630;

ŁÓŻKO orzechowe Z siatką i materacami x wfoshrnte 
sprzede. Ha>a Aukcyjna — Akademicka 3. 6*1;

MIESZKANIE czasowo 
Długosza 19; I. p.

pielęgnowane chorej staruszki: I 
13118;

WYNAJMĘ pokój z kuclmią lub 2 pokoje. Oferty pod A. i 
B. do Adjjj. \V|ęku. 13120

Vi KRYNICY — Tmekawcu lub Iwouiczj poszukuia jc . 
dnego pokoju : kuchni na całe lato. Zgłoszenia: Helena 
Herfurthowa; Podborcc kolo Stryja. 653;

POSZUKUJE mieszkania lub Kupna wilii. Pośrednictwo 
wykluczone. Oferty pod 5 POKOI doi Adm. Wtekti 
Nowego. 13176

gy^jTł POSUIKUj A
i

WLiOWA młoda; iczdzietna — poszukuje posad gospodyni- 
bib dc dzieci. Łaskawe zgłoszenia nod MARYA do Adm. j 
Wicku Nowego. 13030

KB 000 MAREK da hanniowiec za wyrobienie jakiejkt iwiek j 
posady. ZgIBszenia pod MŁODY do Adm. Witku. 1290*

MILION MAREK NAGRODY’ i ofiaruję jsobit która zapozna 
mnie w celu matrymonialnym z inteligentna, uroczą ma. 
Jętną (kumą. Jestem kawalerem lat 27 przystojny: wła. 
SC iclel 1800 mórg folwarku w a rto ś c i ponad miliarda ma 
rek — Panny marzące o pięknym, dobrym mężu raczą 
-we oicily z całym zaufaniem złożyć. — Rzec. traktuję 
seryo; dyskrecya zapewniona aż "Tin honoru. Zgłoszenia 
..Reklama Prasow a-: Lw'ów. Chorążczyzna 7 pod KO 
CHAMSKI. 12830

SALON Rococo z tus.ręm i serwantką sprzeda — Hula 
Aukcyjna — Akademicka 3. , 1 632'

AMERY'KANSK}E lub fćiamerykańskie biq,-Łi> kupię (ir.fi _ 
zyinie Oppcnheim — Kościelna 5. 13160

IN rEL. przemysłowiec lat 27; prawego charakic/u: pragnę 
poznać w celu n.atr. sympatyczną pannę lnb wdówce di> 
lat 30. Najchętniej z.e sjer r>rzrmvsłow''cli. Zgłoszenia do 

_Ąż;iś 8.Vśoku pod KRAKOWIANIN. 13097;

KAW ALER lat 35 — ożeni stę z p inna -  mającą m eszka. 
nio lub posag. Zgłoszenia nod DOCENT do Avm. Wieku 
Nowego. 13141

PRZYJMĘ Zarząd Pensjonatu lub Wilii w miejscu klima. 
tycznem lub kąp.elorzep Bliższe intormajcye lisownie 
pod A. H. do Adm. Wieku 13175

CHŁOPIEC z tirugą wyazialową roszuzuie zajęcia ptpo. 
łudniowego. Wjadoincść pod LWÓW do Adm. 1 'leku 
Nowego. 9047;

ZDOLNA KUCHARKA — dobre po.ecenia — rozumie się 
na szyc u — poszuknie porady. Zgłoszenia do Admiuistr. 
Wieku nea POLECONA. 13169erz 1 : ..T-: .a r

6EENOGRAP biegły , oszuicuie popołudniowego ... . —
Źglosztiiia z podaniem warunków pod SCENOGRAF do 
Adm. Wieku. 13101;

PANNA (izuel.) z ukończoną 3Zkolą handlową posiadająca 
praktykę kasow* — prosi o posau; Ka SYERKI w sklepie 
najchętniej w ‘ ptece lub Drogueryi Łaskawe zgłoszenia 
poa ZDO! NA SIŁA do Adm. Wfeku. 13074.

600.0CO MAREK da handlowiec za wyrobi^nY jaklcjkolwielc 
posady. Zgłoszenia pod MŁODY do Adm. Wieku. 1290S,

POSZUKUJE posady gospouyiii uo dworu — mogę się za. 
iąć chlewnią i showtem drobiu |a» również mam nolęcic 
o pszczelarstwie. Może być i do kawalera. Wiadomość: 
Marya PAWLUK — Lwów — Lenartowicza 15. 13157

SŁUCHACZ dritgiejćo roku praw. z trzyletnią 
praktyka bankową — j>oszitkuie odpowiedniej 
posady. Łaskawe zytoszenia pod IlfcNWI do 
AJm Wieku Nowego. 13117;

MŁODY mężczyzna; były podoficer: plutonowy 2 pu;ku
ułanów; żonaty: (cdohiv; ®nergvzny; Wjzfclwy; Zamiło­
wany -w leśnictwie; dobry strzelec — poszukuje posady 
podieśniczego ewentualnie leśnego na ordynaryę. Łaskawo 
zgłoszenia z podaniem warunków do Adm. Wieku pod 
MnRYAN.__________ ' _____________N r59;

PANNA z lednorocznym kursem haiiólowym — pisząca ua 
maszynie orzyjnifc posadę. MARNOL — MILATYN NOWYJ.

— — — — — — 638

JBIURO POŁAD — Rynek 29 — poleca służbę wszelką 
x dobremi poleceniami w miejscu bib na wyjazd. 13094;

ANGiELSKIEOO 
-U  Kawa.

N A U K A

BdikłaiiL Sykstusta

KAWALKR posiiaTfeiiicy 10 nwlio/iów marek — poślub? 
pannę Tub wdówkę Tzrarjłljcę — maj^tnk oboięłny. 
szenfa poci I^p-AELI l'KA do Wieku. " 13156;

K O BIETA  WDOWA łat 40 poślub? meiewznę tlo Sft—60 
Ma mte^^kanfe. ZgloszenU do Adm. Wieka pod OPIEKA

B H T l B f O N O  i 7 N A i E Z 'A N C . W T
UNIEWAŻNIAM zguoiu le dokumen t wnjekow e - — .  wydau 

przez P. K. U. 1 v/ów na nazwisko SPALlŁSKI KAROL.’

ZGUBIONO ręKawicę snórzana z blatem futerkiem z łewel ' 
ręki kolo kawiarni Wiedeńskiej: w sobotę o godzi I.sze : , 
Uprasza się o zwjjnl za wynagrodzeniem do Kąncelarył 
Mi-ejsk ego Op ilu: ul. Kubasiewicza 1. 1; między 8—1 2 ! 
lub 3—5 ponołndniu. 13063

Uf .IEWA:lNTAM zagubioną kartę zwoln’aiia — wystnn inna j 
przez E-idrę Komp. Zapas. VI. na nazwisko ZIWWPR 

_UTę*nVPi A W . TSP.&:

Fr.L!KS' 
JAJ 36: |

HlULIOTEinJ btletrysiyczua ziczona z 200 tomów; w Je­
żyku uol.Yim: franewiÓŁim: ang:(lskim j nYmieeldn- do
nabycia za 5 0 0 0 0 0  Mk. Ulica Potockiego 1. 31; 1. nlctro 
na prawo od godz 2 - 3  popolEćlnju. 13124;

KUPIE lub wydzierżawię -klcji spożywczy x ntieszkauYm; 
Oferty pod A. B uo Adm. Witku. 13127 1

SPR.Zr.Di*81 3 f aót morga pola. Wiadomość: Zimna Woda; 
folwark Pniarówka. I312S;

SPRZEDA.Yi realność — skiat nr. cą się X 6 morgów potu 
ornego ziemi urodzajne!; pół morga łnW: ztbudownnfo; 
Jnweiiiarz i wy ; i,,artwjr Zgłoszenie: Wtadysłac Czyż; 
Białogóra fstacya Kamieuobrod obok Gródka Jagicli * — 
Fabryka serfiw. 13133

P1ERZY’NA — poduszki do sprzedania. Ztmorowiczs 14 —
' ‘M V!- 13IY7

SYPlALNiA olchowa w aobrynr stanie okazyjnie do naby­
cia. WindomoSć: ul. ŁcnartowYza 9 ; 1. pleiro- —
na prawo. 13091;

FORilEPIAN krotki w dobrym stanie za 3.200.000 .ęnrzedam 
Zgigszcnia miedzy 3—6 ;  Leśna 14: parter. ^ 3 !03 ;

S P k ZEDAM kred.ns. #ągę decym.: piecyk żela-ny: ław kę' 
ft"thennT: rhva ióżka urewnftfle; talerze i różne naczy. 
n;e kuclicnne. Od 2—5 ; ul. Zamojskiego 3 : p.irtci ■
prawy na ganku. 13167;

KUCHENKI żelazne z bratrnrą do śprzed_.ńa — laito.ei 
naprawa połamanych bfaiów w Slusarni SYKSTU3KA 60:
IV.iia 13168

UNIEY A/NilAM ggabiCOtc dolannonty wojskowe 
IAAWROCKT; por. w leze/wie.

KASPRY’ W alce; Motory; Kamienie; Turbiny: Transmisje; 
Pzsy; Pompy parowe c-ntryiugalne poleca PILO i’; Lwów 
Batorego 4. 12491

SPRZEDAM grobowi.cl r.a Łyczakowie wzlęunio oćistąpilę
kjlk- miejsc. Biuro ULGA — Krzywa 2. 12952

SPRZEDAM okazyjerc sypialnię — kredens pokojowy. Ulica 
Rom&r.cwicjn 10 — Lamus. 13053

FOkTEPIAN wiedeńskiej firmy; w dobrym stanie sprze. 
dam. Długosza 20; przez podwórze. 130-19

MASZYTi; do szycia Singcra nożną — osobną ręczną — 
sprzedam. Pasterski — Pełczyńska 7. 130-18

ANTYKI — dywany pcisklc — dz’ela sztuki — norce,anc: 
biżuteryę kapuje — sprzedaje I przyirnnie w komis — 
Magazyn antyków Braci babińskich — Batorego 24. '30/2

SPRZEDAM PIĘKNA SYT1ALNIĘ OKAZYJNIE. — ULiCA 
MAŁECKIEGO 4 ; parter prawy. 1065

FORTEPIAN sprzedam. Jabltfnowskfch 32; parter. ;3061

WaLCF I KAMIENIE MŁYNSKIS poleca M. STEiNHAUJ 
LWÓW -  KRASICKICH 10 A. '"IW

PARCELA słoneczni przy ul. wzęsiocnowskiej; Kan-I. za. 
bel Jest. Sprzeda właściciel Polne 74. 12850

A Dgrter — PIAN iG lub nrrtepiaa w luidym stanie kupią ■atyebmiost 
*383? âac?1, •'AL,ti łfl, \2P7P

fC>SXfJKV’iS się serwisu porcelanow. go na 12 ««óh oraz 
,sap (tu -YBnin* lub LndJwBś 14: '„omotanego. Zgłss.ać
r-l=c»'.:?fe- Rostwo.-owska — Ossolińskich 11. 13148

SPR.^rnAM sypialnię Jasną dębową. Teresy 32 parter — 
na iewo. ’ jjoiis

Pr ACł; najwyższa cenę za siarą odzież ? obnwle oraz 
mebie — zr skórki zpięezo plarc 8.000 Mk. Na listnjnt 
zaWudomienlc zgia.-.zum się nniychinjast. Oross — Lwów 
Ormiańska 19 13098

13099PIANINO sargodam. Ksrnpfana 15: Miiiier.

SPRZED.YS4 skrzypce z futerałem Zgłoszenia: Króla L e s z . 
cz.vń.«kicg<! !. 28, parter na lew o ; Marya W ożnlcka — 
miedzy 3—6 . _____________________________ 13100;

F O R iE P iA N  krotki w dobrym danie za 3 ,200.000 aiirrcdam 
Leśna 14: parter. 1&>J2 ;

DYVA t b fM  z  wkładami — szafa —  szafki nocne — Lnrio 
sprzedam Dozorcą wskaże. Ź clińskicgo 10 13(3*;

P IE SE K  Jeduoioczny; w dobre rę ce  do darowan:a ; Ulica 
Kochanr tyskiego 14; drzwi 3 ; drugie piętro — między 
godz. 2- 6 . 13100;

SPRZEDAJE się w SAMBORZE w centrum mfauta dotn 
lednopiątrowy I parterowy. Bliższa -wiadomość: Lwów — 
Staszica 8 ; IL piątro; rwędzs guda 3—4.________ 13109

KASE ogniotrwali Ni. 1; 2 mb 3 nowe lub używaną — 
zakupi firma M. Klerskt -  Pasaż Mlboiascha. I X 16;

PARA wilczurów samiec 1 sam ca 18 i 7 miesięcy c«?stcj 
rasy samiec częściowo tresowany do sprzedania. Wis 
uun.ość ul. Kętrzyńskiego 1IA, 13^7

KUPIE małą realnoś- w* Lwowie, oddaląe ewentualnie pję 
kne obszerno rnmszn.nie w Sródm^ściz. Zglfl- is XXŚ 
®N*iPOZV-yA ' dm Witku tb- m a'ca. uso



„vVil.K inK>vvy‘' Kr. 6  Oł z dnia 21 lute o 1923

is^* W a ż n e  d l a  I n t e l i g e n c j i  i  R . o b o t i i i K ó w .  "4*8
Z a k ta d  € ę  'A /s t j& z n j  S ł .aniS#3w a  T ao a łsw .SK ie tjo  Lwów, yw A nny 3  ja n o  s’ a 4 ) wyko u e  szczę i, mostki, i oronki. aparaty, 
plombowani w c!e na non sz ch systemo-- ®*S^P t i a  d  O1??*' d n y c K  o f i f a t a c ł i  s s f c ie ^ ią i s s E f i s r c ł i .  131"#

kam" F . o r w s z ©  a s i ó d ł o  13x.il. *1
H M?!a, «* e g £  o < ł  1 6 B 6  r« SZABLE dla piach ty, kawał ryi, p liryi i d’a 

PP. I rzo ownisów znanej w śwr-ecio fabrycznym So- 
tinf eno-rskie. ozcf b .c, p.ęksiio wy«.ońc:».ono 80.000,
12O.0 0, 1 0.100 Mli.

P A iY  -U033 J 1.000, 36.03(5 ML. RAPCIE 8 000, 
11040 '6 000 Mk. ;:ABM  7S J0, H.Łpó '5.300 M 
TlM I ILAKl 531 6.' 0:1, tł 030 Mi . -  sB<OJiiSCIb
20 Ji.0, 23.(« 3  26.030 Mk. KARABINKI 900 i mrsą- 

ki ''ZAPK.l 23 000, JSŁOCO 18.000 V* -  GlfY.iKł 
15 i. 35 >, 40U 78 tztuką i galony. S7UTAZ1E 1200 i 
1 >0J 5 k. Si-NURY mettelowj, jedwabne i naram ta ­
na od 10. dJO d j (jCMOJ ML, do t-ąb 12.500 i 16.000, 
do gwizdawok od WT do t. 00 M t

OSTROGI atcafowe róirych fasonów do engiel- 
u ich  butów, balów? oa 8 000 do 1L.03.' 7*p«n) i u  
równia? przef iuows dla źojni ny.

Wytwórnia haftów, patki, godfn rodsajr bron , 
ga. la?, jki, numery .wykonan o artystyczne, — Ordery, 
śte. . .id  wstążki « dercwc itp.

D Z I A Ł ,  S U H I E N N Y .  665
„CAMGARNY na mundury od 90.0C3 do 206 600. 

ST R U łO  DtoCONALL na sgbdme od 111.000 do 
1 0.00 t Mk. Yc lOURY t?iir,izd na psits od 75 00 ! 
do 1 su.000. SUKNA Kolorom c od 50.000 do 125.000 
Wszystkie odcień.c i gatunki oa fcedncb do nsjwy*- 
azycb. Podszewka ifp.

W1 i l d b  -a łis  n  i t  h n  kAMGARriY od 75 000 do k50d)0C Mk. — SZEWIOTY od 90000 do 
i ’1 3 1  /  * ■ ,  w » iM - I i i 8 *  I-C £3 > Mk. KOWERKCn od 0 .< 0 » do 163>iO * Mk. BGSTOMi od

50.0 0 do 1400 .0  Spodniawe w piski od 52.0u0 co 125.000 Na dcmakie Kostjumy od 8J/.0C dc 
H’5.000. F ALT .«\ gumowe- oryd ..ine, angielskie, na nowsze fss? ny od 160.000 do 250.00J Mk.

KjsCHI s0iiinis i riaiiltl sfcjrsm z lifcntowcj skiry 6 O.OOC, Spcdnie zotne,
skórzane od ijj.CiO do _3’ .08 ), brąz>wc 600.000 Czenkl czarne 45 ( 00 biąz we 60.000, 

kil h O CtfO IN iCZŁJ STRAŻY O óN iO W fJ kaski, naran senniki, topi.rki, pasy itp.
Chcąe dać możnot 5 i zamiejscowym knrzystać z dobre?c towaru, bezpośrednio wysyłamy poczta 

w  pobraniem (plac! sią przy odbiorze] ksidr dośe lub kupon na spad,), e» frensch po eonach fpbryczc. 
iila k ( oeratyw, składni kapców i więk.-zycft odbiorców odpowiednia ustępstwo.

Upraa.a aip o dokładny i wyraźny adres. — Adresować do kantoru magazynu
I .  B O R N S Z T A J N .  w War$ziw?ie, Nowy Sw laf Nr. 7 0 .  — Te!©“on &S—0 7 .  —

• - ti-ui. iź". jjśfe,'- ‘-'-l t avei§f. » itmęS}..

Z aw iacio ^ lO iin S el
Niniejszem pozwalamy sobie poacć do łask. we, wiadomo­

ści ttresowemu przemysłowi młynarskiemu, jckotei wszystk m fi 
szym P. T. interesentom, ie  dzięki dotychczasow.m dobrym sto­
sunkom hę.-Kilowym z ffi/nią L s o tjo ld  K a s p a r  f a b r y k i  m a *  cy n  
1 z-skłaAJm budowy tnłynSw S s n ie *  k o f?  O łom u ń ca fC ra- 
eh o sfaw aefa) rfrzyraaUśmy G an sraln a xa stępsSife-ff kw iatow ej 
s ła w y  iU 3 ,:C z 2 f3 k  i m ł y n k iw  „ M a rs *  pafsrtfc K a s p a r  n a  isatą  
&£acsp9& po!2tą P elsk^  i p ołu d n iow a-zach od n ią Iłosją

Uprsszamy przeto wszystidcb P. T. interese tdw w rrzie 
rspotrzefeowań zyrracać się do nes z pełł em zaufaniem, zwła­
szcza* źe festeśmy w tern milem położeniu, że moż my natych­
miast dostarczyć naszyn^f J a a r s a °  * e  sk ład u  ><assego w e  
L w ow ie .

„ I K S O ł "
Hiętliyaareaowe Maatłlawe i Przttaysł&we

P © ^ i® s k & © g s  I . 8 . —  T@?@f©ss 4 1 3 ,

SPIESZ
ó k  za e s  sta rcz y  no  ajn  w szc xd ją .jia  p l _ , ł  g r a u  

r>, a.^rkw w yt,!, jak: Baiatiera, Shliruny, Óti«» 
Step i t. )., oraz greiM ofony p«

cen a ch  n s jtań sE ysh  —  00  firm v

UfiLWIWA 'EIMEBSŁOER-
L w ó w .  ti l i c a  J a g i A i l ^ ó s K c t  1 7 .
Kuruj# i F.imiema stara i połamane płyty. t318£

3#e f p # ® f e » y .  Zgłoszenia z rod. edresu, 
- i ku i 3, wodo do Admin. „U b e c z n y  z ? -  

inscraow  - rn. 6 4 *r e b e k  ‘ za kw item

Zfols, tirc&rc t bryiai&iii
kupuje najŁ nsiei tnie 9  A  I ,  T  H  3  t  4  

* . rd iw . f i lA U S .>  ^  J».
3AC/-NO* t- u  Sirm- $ STriOL'/ i Nr, 5.

13-9?

0. 0. ? Sir. VL 
lalsn^iiiik 0 i> Li.

i fl7-ko^ sredniei);s&hZafck&aBm f  3) „koficsyK

Lw ów , d dis 1 2  ia te g r  1923  &

s m m t

Jj
©  m l a ń d w a t i i e  i c H  F O D f i O .  
K U C Z N l K A h l  r e a e r  w y ,

Ogładzam rozkaz k*ana Ministra Spraw  
Wojskowych Sztab Gen. Odd „ V  Nr? 
1335/V . O . z dnia 27. stycznia 1923 r .:

W  związku z rosporzedzenietn Rado 
.Ministrów z  dnia 14. 9. 192? r. w  przed* 
miocie zebrań kontrolnych Dz. Us . Nr. 83/22. 
po z. 264. oraz - ozpo^Łądzeri- Ministra Spraw  

o^skowych L . : 55 9/Tjn. Dep. X . z dn. 28.
12. 1922 r. wszyscy jbyw atelc Rzcczvposp» 
Polskiej 1-rodzeni w h':acti 18 >3— i8?9  włą­
cznie y^łaszający się do rejestracji, którzy 
posiadają stopnie w&jskówe espiraotów ofi­
cerskich (w  b. a  mji aurtr. kade 3 aspira ci* 
w b. armii niem. wszyjcy aspiranci oficerscy, 
w b. armji rus. junktowie), m ają  d o  dnia  
•" 3  192Ł  r. w nosić p od an ia cło M. SB 
W ojsk, w drodze p-ze2 przynal żnr P , K .  li .  
z prośbą o ipianowanie ich podpor. rezerwy.

U- f tg lq a a isn c  bą  ą  poóa.ii.t ty lko  ty ch  so p i- 
Jf5ntow  cficet-)kfcch. k t  r 7.y '?doŁvocl.n(^, i -  vv p ,-i- 
ności odpotY iadają n a s !^ p ;i]ą ;y m  w ar. tik o m :

ł )  od ay li eon a jurniej i :  ro k  s lu ib y  esy fin s j 
w vj o isk c  ;

2)  p o siad a ją  cenzus, n su k o w y  a rz e w ija M n y  
,w  U stsw  «  o  p c .is tsw o w y cb  ob ow iązk ach  i praw acl* 
je fic a r o ^  W  P . (ukończen ia co n a jm c ie j sr.s£.cia kia#

Sk»lą Ufb icur.s w4j8£Q*.y, .;ra 
i zlosyii o.iiiuśny C£-?an>.in. FJoda!iia zloione w P fC H 
• po drit’! I. 3. i9ź.  ̂ r uwz-rięcńiione nic b«dą„

Ej i  U? J v
peęjalista | Oowódc.* Ofcr-ga Kor nr.;j N - V5,

R o w a m i

wlasji#

b » l © 4 y * b ś ć  p o e s t o w ą  G p S & c o n G  ^ © s a l t e m .  Wydawsn 9 wtv* H avĘ^  bpoi*«
1 "h-uhistm Sji4&d d-fuk, „Pras*®, s4. <4.


